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Walka we Francii trwa 


Schuman chce przedłużyć strajk i rozbić jedność robożników. 
Lud francuski nie ulegnie aż do ostatecznego zwycięstwa 


PARYŻ (PAP) — 
dzienniku urzędowym, ukazał się tekst 
ustawy  antyrobotniczej, uchwalonej 
ostatnio przez obie izby pariamentu. 
Ustawa jest ważna do 29 lutego 1918 
roku, 

PARYŻ (PAP) — Sytuacja na odcin- 
Ku strajkowym nie uległa większym 
zmianom. 

Życie gospodarcze w kraju uległo sil- 
nemu zahamowaniu. Szczególnie do- 
tkliwie odczuwa się brak węgla, co mo- 
że pociągnąć za sobą w pierwszym rze- 
dzie unieruchomienie elektrowni. Cen- 
trale elektryczne w Gomines i Bedequin 
są nieczynne. Rząd skierował do tych 
miejscowości transporty 'amerykańskie- 
go węgla z Antwerpii. Jednakże dosta 
wy te nie polepszyły sytuacji, 

Walka o dworce kolejowe toczy się 
nadal, aczkolwiek ze zmniejszoną gwal- 
townością, 4 a - 

Polityka rządowa wobec strajkiiją- 
cych zarysowuje się coraz wyraźniej. 
Rząd rozwija akcje popierania elemen 
tów łamistrajkowych oraz wywierania 
nacisku na strajkujących przez użycie 
wojska j policji, Zwraca uwagę zwię* 
kszający się procentowo udział wojsk 
kolonialnych oraz legii cudzoziemskiej 
w przeprowadzanych operacjach, jak 
też obecność oddziałów z francuskiej 
strefy okupacyjnej w Niemczech. Woj- 
sko i policja są stale przerzticane z miej 
sca ma miejsce. 


Przygotowania do nowych represji 


NoWe transporty wojskowe j policyj- 
ne zapowiadają przygotowania do no- 
wej fali represji ze strony rządu, Policja 
wspierana przez samochody pancerne 
usiłowała rozpędzić 2-tysięczny pochód 
maniiestantów w _Fresnes-sur-Escaut, 
Szereg manilestantów zostało pobitych. 
wśród nich wiceprzeWodniczący Rady 
Republiki. Po użyciu gazów łzawiących, 
samochody policyjne Wjechały w tłum. 
Pomimo tak brutalnej akcji, uczestnicy 
»ochodu zebrali się na wiecu w sali Ra- 
ty Miejskiej. bę 

W Marsylii ostatnie dwa dni upłyrieły 
w spokoju. Policja zaniechała bezskute 
czfiych alaków ną gazownie. W mieście 
stacjonują znaczne siły wojskowe, 
wśród nich strzelcy marokańscy, oraz 
oddziały spadochronowe, é 

Wbrew oficjalnym wiadomościom, 
dworzec w Valence znajduje się w rę- 
kach strajkujących. 40 tysięcy osób wzię 
ło udział w uroczystym pogrzebie meta 
lowóa Chaleat, zabitego przez policję. 
Na znak żałoby pracownicy - departa- 
mentu nie przystąpili do pracy. 

W zagłębiu węglowym Nord i Pas de 
Calais sytuacja nie uległa zmianie, Ko- 


We francuskim | palnie pozostają w rękach strajkują- 


Centralny Komitet Strajkowy wzywa 
wszystkich strajkujących we Francji do 
potwierdzenia sWego zdecydowanego 
stanowiska, pogłębienia solidarności i 
udoskonalenia organizacji walki, wywo 
łanej przez rząd, 


Wezwanie komitetu strajkowego 

Komitet wzywa również ludność da 
zamanifestowania solidarności ze straj- 
kującymi drogą udzielania im material- 
nej pomocy, Komunikat występuje zde- 
tydowanie przeciwko wszelkim próbom 
zmierzającym do rozbicia' bloku strajku 


cych. 


U 

PARYŻ (PAP) — Po wysłuchaniu 
Sprawozdania sekr. CGT Lebrun z prze 
prowadzonych rozmów z ministrem pra 
cy — Centralny Komitet Strajkowy opu 
blikował komumikat, stwierdzający, że 
nie osiągnięto dotąd porozumienia w za 
sadniczych kwestiach, 

Opór rządu wobec przyjęcia jasnego 
* uczciwie sformułowanego tekstu o za- 
gwarantowanii siły nabywczej płac sta 
nowi dowód  niedopuszczalnej intencji 
wywołania Wśród pracujących jeszcze | jących i Wzywa do unicestwienia prób 
większej nędzy na skutek ciągłej zwyżkilzdrady interesów mas pracujących, W 
kosztów utrzymania, W tych warunkach zakończeniu komunikat 


w zwycięskie zakończenie obecnej Wale 
ki, 

PARYŻ (PAP) — Według informacjh 
pochodzacych z kół CGT, czynniki rzą* 
dowe pragną przedłużyć strajk, licząc 
na to, że brak środków egzystencji u 
robotników zmusi ich do podjęcia 
whrew. dyrektywom CGT, Jednakż 
cięty opór wielkiej masy straj. 


trowni i portowych oraz marynarzy, któ 
rzy opoWiadają się zdecydowanie za 
strajkiem na całym terytorium Francji, 
stawia rząd w trudnej sytuacji. 

Należy podkreślić bowiem, że niewiet 
kie zapasy węgla są już praWie na wy- 
czerpaniu, a nienormalne warunki, w ja- 
kich pracują centralne elektrownie, gro- 


żą wypadkami i zatrzymaniem każdej 


wyraża wiaręf chWili dostawy prądu, 
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Sojusz wegiersko - jugosłowiański 


podpisany został uroczyście w Budapeszcie 


BUDAPESZT (Obst; wł.) — W. dniu | moc 
wczorajszym nastąpiło tutaj uróczyste| + Główne klauzule paktu. przewidują 
podpisanie. węgiersko + jugosłowiańskie | natychmiastową wzajemną pomoc na 
go paktu © przyjaźni i wzajemnej po- lwypadek zaatakoWania jednego z tych 
c Z Z maa A Aa 


Rokowania w logiakarta 


Premier Sjarirfudin wzywa Indonezyjczyków do oporu 


MOSKWA (PAP). Agencja TASS- donosi. | władze holenderskie, ludność miasta entuzja- 
że do Jogjakarta przybył premier republiki | stycznie witała premiera. Na wiecu, który 
indonezyjskiej Amil Sjahrirfuddin w. towa- ' odbył się z racji przybycia przedstawicieli, rzą 
rzystwie kilku ministrów, Sjabrirfuddin ma | du indonezyjskiego, Sjahrirfuddin wygłosił 
odbyć rozmowy z przedstawicielami holender- | przemówienie, oświadczając, iż Holendrom nie 
skimi, Nie bacząc na terror, stosowany przez | uda się pokonać narodu Indonezji. 


państw przez Niemcy lub jakiekolwiek 
inne państwo, ej 

W pakcie podkreślono, że oba pań« 
stwa będą Wypełniały swe zobowiązania 
wynikające z karty ONZ. 

Podpisy na traktacie złożyli prómier 
Dinnyes i marszałek Tito, 


i w, 
$kazanie sekretarki Hitlera 

BERLIN (Obsł, wł.) — Krystyna 
Schroeder sekretarka Hitlera z ostat: 
nich lat wojny została zaliczona do rzę: 
du głównych zbrodniarzy wojennych i 
Skazana... na trzy lata obozi pracy, 
oraz konf'skatę majątku, 


Nadrenia — kolonią Anglosasów 


Sute zarobki idą do kas giełiziarzy — zamiast na renaracie wojenne 


czej Anglosasów w połączonych strefach za- 
chodnich wywołały ostrą krytykę szeregu 


wierzyli w jej powodzenie. Premier kraju Pól- 
nocna Nadrenia - 


BERLIN PAP. — Wyniki polityki sh | przedstawicieli niemieckich, którzy z początku | swe niezadowolenie z powodu sytu 


Westfalia Arnold, wyrażając 


Kongres partyzantów wioskich 


RZYM (PAP) — 7 grudnia rozpoczę | konstytucyjnego oraz tlelegaci party- 
ły się w Rzymie obrady pierwszego ; zantów Austrii, Czechosłowacji, Holan- 
kongresu uczestników włoskiego ruchu dii, Jugosławii i Węgier, Którzy uczestni 
Oporu, W poniedziałek ulicami Rzymu 'czą w kongresie. P 
przeszedł olbrzymi pochód, w którym, Pochód udał się przed grób nieznane- 
wzięło udział ponad 50 tysięcy byłych. go żołnierza, gdzie złożono wieńce, a 
partyzantów z całych Włoch, Partyzan- , następnie do portu san Paolo, gdzie wy- 
ci fhależeli do ochotniczych brygad | głoszono przemówienia na cześć polo- 
wolnościowych, które walczyły przeciw | głych partyzantów, 
ko hitlerowcom i faszystom w Wojnie / 
wyzwoleńczej. Na czele pochodu znajdo 
wały się oddziały wojskowe, za którymi 
szli reprezentanci rządu. zgromadzenia 


Arupp wreszcie przed sądem 


Adwokaci amerykańscy na pewno wy- 
biela starego zbrodniarza 


Porozumienie polsko - jugosłowiańskie. 


w sprawie planowania gospodarczego 


BELGRAD (PAP). W dniu 6 bm. podpisane | długofalowej współpracy gospodarczej. mię- 
zostało polsko-jugosłowiańskie porozumienie | dzy obu krajami, została przyjęta przez prze- 
w sprawie koordynacji prac w zakresie pla- | wodniczącego komisji planowej Jugosławi mi- 
nowania gospodarczego i statystyki. nistra Andrzeja Heersanga. Następnie deie- 

Delegacja Polska, która omawiała z przed- | gacja jugosławiańska wydała na cześć przed- 
stawicielami  jugosłowiańskimi możliwości į stawicieli polskich obiad. 


LONDYN (Obst, wł.) — 
berdze rozpoczął się w dniu wczoraj: 
szym proces przeciwko Aliredowi Krup 
powi von Bohlen i IT jego współpracow 
nikam, oskarżonym o sojusz z ruchem 
narodowo-socjalistycznym, współudział 
w wywołaniu wojny agresywnej, pota- 
jemne produkowanie broni natychmiast 


W Norym- ppo zawarciu 


acji gospo: 
darczej w strefach połączonych, oświadczył 
iż podział gospodarczy Niemiec jest sprzeczny 
ze zdrowym rozsądkiem. Podobne nuty brzmią 
w wystąpieniach ministra zaopatrzenia tego 
kraju Lubke, który wyraził pogląd, iż wydoby» 
cie węgla w Zaglębiu Ruhry może zmniejszyć 
się w najbliższym czasie. 

Prasa donosi, iż przedsiębiorstwa niemiec: 
kie w strefach połączonych nie otrzymują niez- 
będnych im tlości węgla, którymi dysponują 
eksporterzy zagraniczni. Przemyełowcy niemiec 
cy z oburzeniem podkreślają, że Anglosasi wy- 
płacają im tylko znikomą część należności za 
towary eksporiowane zagranicę. Jednocześnie 
przedstawiciele anglo portują do Nie- 
miec zachodnich towa tórych ludność nie 
ma żadnego pożytku. Wartość tych towarów. 
ma być zapłacona przez naród niemie. 


© traktatu wersalskiego i © 
nieludzką eksploatację zagranicznych 
robotników, sprowadzonych siłą do' Nie 
miec. 


główny 
ił się do 
ą o umożliwenie mu zaan- 
gażowania obrońców w osobach zna- 
nych adwokatów amervk 


Młodzież KE wzorem dla Świata 


Przewodniczący Światowej Fereracii Młodzieży Demokratycznej — 


WARSZAWA (PAP) Drugi dzień obrad 
1-go Krajowego Zjazdu Związia: Wal! 
dych rozpoczął się referatem organi 
sprawozdawczym, wygłoszonym przez sekre- 
arza generalpego ZWM tow. Mieczysła Ma- 
jewskiego. W referacie swym tów. Majews 
podsumował 5-letni dorobek Związku w jego 
walce o wyzwolenie i pracy przy odbudowie 
zniszczonego, kraju, Z entuzjazmem przyjmo- 
wała młodzież uczestnicząca w zjeździe, liczby 
ilustrujące udział ZWM-owców w młodzieżo- 
wym współzawodnictwie pracy, w akcji osad- 
niezej na ziemiach zac! hodnich, czy pracy s) ál- 
Jzielczej. 
aczestnicy zjazdu sprawozdanie tow. Majews- 
siego a wysiłkach ZWM-owców w kierunku 
jednoczenia całej młodzieży polskiej, Długo- 

"ale, niemilknące oklaski, rytmiczne skan- 
le słowa „dedność” stały się dowodem, 


Trybuna ojnożci 


OTTO 


Pozdrowienie 


W drogim dniu zjazdu włókniarzy przy 
jechała do todz! delegacja włókniarzy ra- 
džleckich. Zebrani gorąco powitali tow. Mur 
rawiewą, która wygłosiła nasiępujące prze- 
mówienić 

Towarzysze! Witam was w imieniu. wielu- 
mettysięcznej masy włókniarzy radzieckich. 
Wiłam was w imieniu narodu, który w wał- 
ze z laszyzmom poniósł ciężkie ofiary i stra: 
ly. W wyniku wojny została u nas 25 milio- 
nów ludzi ber dachu nad głową. Niemcy zhu- 
rzyli nam setki miast i tysiące wsi, 7 milio- 
nów obywateli naszych zostało zamrodowa- 
nych przez hitlerowców. A ileż pozostało sie- 
rot 1 wdów.. 

Wiemy, że ! wy straciliście 6, milionów 
ludzi, że 22 procent gospodarstw Chłopskich 
w Polsce zostało zniszczonych Wasze stra- 
ly materialne oblicza słę na setki miliardów 
złotych, sle wojna osłakila kapitalizm. Pow- 
stały nowe państwa demokracji ludowej i 
warósł ma eiłach obóz antyjmpeniałistyczny. 

Śledzimy wasze sukcesy i radujemy się 
waszymi osiągnięciami, I wy i my, wspólnie 
walczymy o wspólne cele milionów ludzi pri- 
calego świata, o pokój, niepodległość ma- 
łych narodów, o postęp (oklaski). 

EENE EEMERBET EEI BENII UU PEC GOAENĄ WA KGW 


Odczyt Eluarda 


Związek Zawodowy Literatów Polskich — 
Oddział w Łodzi w formie sprostowania komu 
nikuje, że odczyt p. Paula Ełuardu p.t. „Umy- 
słowy Ruch Oporu we Francji — (Le Mouve- 
ment de Resistance Iniellectuelie en France) 
odbędzie się w dniu 9 grudnia br, (wlorekj 
2 godz. 19 w Klubie Litorackim (Klub Pickwi- 
zka) przy ul. Traugutta 6 — a nieo 17 w Tea 


trze Kameralnym Domu  Żólnierza, jak była 
początkowo podane. 


jak bardzo. młodzież ZWM-owa pragnie jed- 
łego młodego pokolenia. Manifestacje 
jedności młodzieży polskiej dopełnili 
uczestnicy zjazdu odźpiewaniem hymnu świa- 
towej Federacji Młod Demokratycznej, da 
jąc tym samym wyraz swej solidarności z po- 
wa młodzieżą całego świata. 
Burzliwymi oklaskami przyjęła młodzież o 
ARILJE te. NTEN EA go. że przed orga- 


nizacią ZWM-ową sioi obok podnięsienia po- 
ziómu 


ideologicznego członków oraz pogłę- 

qżystości organizacyjnej, najważ- 
zadanie — jakim jest zwiększe- 
nie szeregów organizacji do miliona młodzieży, 

Wiele uwagi poświęcił referat sprawozdaw- 
czo-organizacyjny omówieniu poszczególnych 
odcinków pracy ZWM, podkreślając zarówno 


josiągnięcia, jak i braki dotychcząsowej dzia- 


łalności, I jak — omawiając odcinek młodzie- 
ży fabrycznej referent stwierdził, że ZWM 
zgromadził do tej pory 86 tycięcy młodzieży 
fabrycznej, 

"Tow. Majewski postawił też przed orga- 
w'sącją ważne zadanie rozwinięcia współzawod 


od włókniarz 


Ludzie pracy w Związku Radzieckim a 
wsród nich 1 włókniarze, czynią wszystko co 
w ich mocy, by umocnić osiągnięte zwycię- 
stwo i zaleczyć rany zadane nam przez prze- 
klęią wojnę. Sq u nas jeszcze trudaości i my 
lego nie ukrywamy. Naród radziecki trudao- 
ści tych się nie boi i ofiarnie pracuje w wał- 
ca a dobro naradu. 

Nasz plan pięcioletni mający być krokiem 
do szczęśliwego życia cąłego naszego narodu 
przewiduje potężny tozwój przemysłu wó- 
kienniczego. Produkcja przemysłu  bawełnia- 
nego ZSRR winna w roku 1950 dojść do 5 
miliardów metrów. 

Robotnicy leningradzcy wykonali pian 
ceny na dzień 25 października, a robotnicy 
Moskwy na % listopada. Tysiące przedsię: 
blorstw w całym Związku Radzieckim zrobiło 
to samo. ` 

Obecnie rzucono u nas baslo wykonania 
plonu pięcioletniego w cztery lata i. przeko- 


nictwa pracy na wsi, które ZWM-owcy orga- 
nizować winni wspólnie z młodzieżą Wici-ową. 
Omawiając zagadnienie pracy oświatowej 
tow. Majewski zwrócił uwagę na konieczność 
wypracowania nowych form wszechstronnej 
działalności kulturzine-artystycznej | wycho- 
wawczej, związanych z aktualnymi zagadnie- 
niami kraju i zainteresowaniami młodzieży. 


W międzyczasie przybywa na salę obrad 
przewodniczący Światowej Federacji Młodrie- 
ży Demokratycznej, uczestnik francuskiego ru 
chu oporu Guy de Bolsson, witany entuzja- 
stycznymi oklaskami i pieśnią Światowej Fe- 
deracji, Przewodniczący obrad udziela prze- 
wodniczącemu ŚFMD głosu dla powitania 
Zjazdu, 

„Cauje się nieamiernie sžezęiliwym, że mo- 
sę przynieść braterskie i pełne sympatii po- 
zdrowienie od młodych demokratów całago 
świata, Pozdrawiając wasz zjazd, pragne mó- 
wić nietylko do delegatów bojowego Zwiazku 

ier Młodych lecz do całej młędrieży pol- 


skiej. Nikt nie może zaprzeczyć waszej be: 
przykładnej ofiary którą złożyliście we wspó 


UA EA TEVE POTAS KEPED DA I I E MIBIEN T ELEDE OERDEI OTW EMI 


y radzieckich 


nani jesteśmy, że madanię to uda nam się 
przeprowadzić. 

Mało znam Polskę, ale widajałam War- 
sżawę i strachem mnie przejęły jej rolny. 
Wiele was czeka jesacza pracy w odbudowie, 
waszego kraju, 

Drodzy towawzyszei Podobnie, jek u w 
tak i u nas w pierwszym szeregu budowni- 
czych znajdują się przodownicy pracy. Nie- 
dawno gościła u was Maria Wołkowa, która 
sama jedna obsługuje 16 krosien. Niektóre 1 
naszych praądek praeszły jii ma obsługę 
2.400 wrzecion (okiąski), Towarsysząca mi w 
podróży Natasza Dubiege również pracuje na 
16 krosnach. 

Życzę wam towerzysze wypełoienii wa- 
szych zadań w planie trzyletnim. Niech żyje 
przyjaśń włókniarzy Polski i Związku Ra- 
dzieckiego! Niech żyje przyjażń narodów Pol- 
ski | Związku Radzieckiego (burzłiwe okłaski, 
seia wstaje i śpiewa „Międzynarodówkę ). 


Nowy Zarząd Główny Włókniarzy 


wybrany na II Zjeździe Krajowym 


Na zakończenie ohrad Krajowego Zjazdu | 


Włókałarzy - jednogłośnie 
Zarządu Głównego — przy jednym wstrzymu 
jącym się głosłe — następujący towarzysze: 

Aleksander Burski, Aleksonder Szymański, 
Irona Piwowarska, Antoni Antołkiewicz, Jó- 
uel Rybarczyk,  Miłączęwiski, Julian Kukal- 
ski, Mieczysław Przybył, Marian Kulesza, He- 
lena Rybakowa — wszyscy z Łodzi, 

Lucjan Grzegorczyk z Zielonej Góry, Lucjam 
Prokop — Częstochowa, Marta Fijałkowska — 


Łódź; Brysłak Czesław — Żyrardów, Bledalń- 


wybrani zostali dod ski Alojzy — Bielsko, Czapski Józet — Łódź, 


Jóret Michałkiewicz — Łódź, Marsząłek Sta- 
nisław — Zgierz, Krzykałski Aleksander — 
Łódź, Łęcki Anioni — Częstochowa, Wawak 
Adoli — Bielsko, Romaszko Elżbieta — Jele- 
nia Góra, Filipiak Czesław — Tomaszów-Maz, 
Dyrke Wacław — Białystók, Kowałewski Ka- 
zimierz — Kamienia Górs, Tosza Karol — 
Bielawa, Muc Stanisław — Sosnowiec i Orol 
Mieczysław — Pabianice, 


uy de Boisson — wita Krajowy Zjazd ZWM-u 


nej walce przeciw fasryzmowi 1 zasłużyliścia 
tym sobie na wdzięczność wszystkich maros 
dów. Macie prawo pytać, czy rządy tych kra- 
jów, które mniej ucierpiały podczas wójny 
spłacają zaciągnięty wobec was dług wdrię- 
czności, udzielając wam pomocy w odbudo- 
wie kraju. Macie prawo czuć głębaką urazę 
widząc, jak bez najmniejszych skrupułów 
hajnie udzięła się pomocy narodom, które 
podczas ostatniej wojny światowej często no. 
wet wyrażały sympatie wobec reżimu fa- 
szystowskiego. Mimo to jednak, drodzy towa= 
rzysze, niewdzięczność ta nie powstrzymuje 
waszych wspaniałych wyslików dla zbudo- 
wania Polski wspaniałej i bogatej, Jesteście 
żywym przykłądem dla milionów młodych 
na całymi świecie. 


Na marginesie 


Dia wspólnego dobra 


Z wzykrością obserwujemy od kilku miee 
sięcy falę antypolskiej kampanii, jaka nawie 
dziła część pras: czweczkiej Ukazują się w 
niej kłamliwe a y. których cel jest jasny: 
autorom tch hloda. > N wabudzabie nienawiści 
wśród Szwedów do nowej Polszj Ludowej, dy 
jej ustroju, o umniejszenie naszych osiągnięś 
w odbudowie kraju j zagospodarowanie Ziem 
Odzyskany:h. Ostatnio wykryta afera przemyt 
nicza, w kłórą wmieszani są szwedzcy obywa 
tele dała sposobność wrogim Polsce kołom do 
nowych wystąpień przeciw Polsce. 

Kampania ta w dziwny sposób, zbiegająca 
się z ogólną nagonką reakcyjnych kół anglo- 
saskich, niewiele się różni w swej argumen= 
tacji od oszczerstw rzucanych przeciw Polsce 
przez te właśnie koła. Pozwala to przy- 
puszczać, że istnieje nić łącząca wszystkich 
wrogów Polski, którzy działają nie w intere. 

wie swoich narodów, ale w interesie całej 
grupki „czejcieli złotego cielca”. szczerze nia 
nawidzących: państwa ludowe. 

Utrzymanie dobrych stosunków z Polską 
leży w sferze najżywotniejszych interesów 
Szwecji podobnie jak dobre stosunki z naszym 
zumorskim sąsiadem są korzystne dla nas, 
Najlepszym tego dowodem było nawiązanie 
zataz po wojnie stosunków handlowych mię- 
dzy naszymi krajami, które rozwijają się po- 
myślnie. Polska bowiem posiada i ek: na 
npa na którym Szwecji bardzo SA 
bowiem kraj ten pozbawiony jest tego cen- 
nego paliwa. 

My zaś umiemy ocenić bezinteresowną po- 
moc jaką Szwecja okazała nam w trudnym o 
kresie powojennym, potrafimy też ocenić zna 
czenie korzystnej wymiany handlowej, opartej 
na zdrowych zasadach. 

To też wierzymy, że społeczeństwo szwe- 
dzkie nie da się wprowadzić w błąd przez 
czynniki, którym zależy na sianfu zamętu na 
świecie. Żądania nietykalności obywatel 
szwedzkich, którym udowodniono współudział 
w aferze przemytniczej na szkodę państwa pol 
skiego — są nieuzasadnionę. Prawa pi 
obowiązują bowiem wszystkich ludzi 
wających ma terenie Polski, Tymbardziej 
przemylnicy nie mogą u nas cieszyć się spa- 
cjalnymi. przywilejami: 

Mamy nadzieję. że zarówno oficjalne czym 
niki, jak 1 opinia publiczna — dla dobra obu 
krajów wpłyną na ukrócenie kampanii anty 
polskiejrw presio szwedzkiej. 


— Myślę, 
Przypuśćmy — sześci delegatów, mur 
"szą być dwie przedstawiciełki organiza- 
cji młodzieżowej, jakiś podstarzały pro- 
leiarinsz. prawdziwy robotnik z 
krwi i kości, przedstawiciel obwodowe 
ogo komitetu wykonawczego, jedna, dwie 
osoby ze sier robotniczo - partyjnych, 


no i ktokolwiek z inteligencji. To chyba 
wystarczy. Należ ównież za 

delegację we wszystkie potrzebne doku- 
menty, Przedstawiciełem obwodow:wo 
komitetu wykonawczego oczywiście, 


będę ja sam. Pan, pułkowniku, musi dor 
brać odpowiednia obsadę: zaopatrzyć 
nas w dokumenty oraz przerzucić przez 
granicę. To wszystko musicie zrobić w 
ciagu najbliższych godzin. 

— Rozumiem. Mam tu kiku pewnych 
fudzi z tamtej strony, do których żywię 
pełne zaufanie — powiedział Kraschkó, 


że wśród, ogólnej liczby, —-|]— 


oni za A 
wszystkie mosty 8 

— Doskonale — rzekł Petronescu — 
zawrezentwicie mi ich teraz. Chciałbym 
z nimi porozmawiać. Jednocześnie trze- 
ba bedzie przygotować prezenty. Papie- 
czekoladę, wina. No i trochę arty- 
kułów spożywczych. Głównie słodycz 
Pod warunkiem, że wszystko będzie w 
pierwszorzędnym gi 

Praca zawrzałaa W ciągi! 
szych godzin dokonano selekcji 
proponowanych przez pułkownika 
tów. Reamowy z nimi 
sam Petronesen. W rezultas 
mów wyńrano dwie panienki, 
poważniejszego pana i dwóch nrfżczyzn 
nieokreślonego wieku. Starsza z tych pa 
nienek — Wiera — przed wojną praco- 
wała w magazynie mód a po przyjściu 


najpliż- 
śród 


tych roz- 
jednego 


Niemców została utrzymanką oficera SSI 


agen-| 
przeprowadzał , 


pracy w wywiddzie niemieckim, Miała 
twarz lalki, Szklane. bez wyrazu oczy» 
gribo podmałowane rzęsy, nienaturalą. 
rueliłiwość, Wszystko to demaskowało ją 
z pierwszego wejrzenia jako osobę she- 
cjalnego. Ścisłe określonego gatunku. 
Druga dziewczyna miała na imię Tonia. 
Była jeszczę bardzo młoda, nie miała 18 
lat, Była córką pedurowca, urodzona. i 
wyołtawana w. Niemczech. Dobrze znała 
ięzyk rosyis Podstarzały robotnik z 
„rdzennych proletariuszy* był nie tylka 
agentem niemieckiego wywiadu, lecz je- 
szcze przed pierwszą wojną Światową 
„|pracował w carskiej „ochranie*. Wresz- 


cię— dwaj GOSIA o nieokreślonym, 
wieku — dopełniaii Składu „delegaci. 
Jeden z nich — byly adwokat z Homlu, 


jatko w 


przestraszony, lubiący nade WS: 
ż y czło- 


iu wygods j pieniądze, sta 
wiek, kaz szpakowatej  bródce, 
drugi tał zwerbowany spośród dezer- 
terów Czerwanej Armii. Był synem „ku- 
łaka* — wychowanym w nienawiści do 
wszystkiego. co 'zwałozało bogate kuta- 
ctwa na wsi. 

Tego samego dwa rozpoczęła się indy- 
widnalna edukacja cz'osków delegacji. 

Panienki były ubrane w błzy i szara 
wary jednakowego kroju i kołoru. Prze- 
prowadzono z nimi lotne „zajęcia prak- 
tycznę” — w jakiej formie i jakie’ roz- 
mowy należy prowadzić, w jaki sposóh 
witać żołnierzy, jak wręczać prezenty i 
jakich udzielać odpówiedzi na wszelkie 
ządąwane pytania. 

„Podstarzały prołetariusz" otrzymał 


o 


i po pewnym czasie była skierowana do|dokładne instrukcje o w ej technicz 


nych procesach wytwórczych } fachowej 
terminologii oraz 0 sposobie rozmawia- 
nia z żołnierzagni. 

Były adwokat i młody dezerter byli 
npatrzeni do odegrania roli profesora ge 
Og; z instytutu pedagogicznego, oraz 
— do roli agronoma z powiatowego wy- 
działu rolnego. 

Petronescu mijał odegra rolą przedsta- 
wieieła przewodniczącego Komitetu Wy 
konawczego | w związku z tym dokład 
mie zaznajamiał się % materiałami o prae 
cy aparatu adłninisiracyjnego, Wszyst- 
kie pożądane materiały wraz z odpowie 
dnią literaturą otrzymał od Krascehkego. 
Miał on obszerne wiadomości z tej dzie- 
dziny już od wielu lat, gdyż przez dłyż- 
szy okres czasu „pracował” na  odcin- 
kach wywiadu, związanych z Rosja. 

W przeszłości Petronescu bywał już 
nie raz ma terenie Rosji, występując w 
różnych rolach į postaciach, jako „gnis 
ba ryba" wisi niemieckiego w Zwią 
zku Radzieckim. Znał Rosję i język no- 
Syiski jeszcze z czasów młodości, ponie- 
waż urodził się w Rydze i nawet ugzęe 
szczął przez jakiś czas na uniwersytet 
moskiewski. Blizna na lewym policzku 
pochodziła z czasów, gdy Petronescy, 
ko oficer wywiadu niemieckiego bawił 
w 1918 roku w Kijowie, Nie po 
ło mi Się tam. Ledwie nciekt m Ź: 
uwnosząe ge sobą „upominek, ne 

ysl o którym zaciskał pięści, WA 
genima da tych, którzy mu zo zada 


©. c. dj 


"We ws 


Aktywiści obu bratnich partii robotniczych 
— ci, którzy w codziennej współpracy rea 
zują hasło jedności klasy. robotniczej, zebrali 
się w niedzielę, dnia 7 bm., na uroczystym po- 
siedzeniu, poświęconym rocznicy podpisania 
Umowy o jedności działania PPR i PPS, | 

Sala kina „Rałtyk”, udekorowana czerwo- 
nymi sztandarami, 

Zagaja posiedzenie" tow. PrzybyłStalskj. 
Mówi w imienia Łódzkiego 1 Wojewódzkiego 
kotku PPR i Wojewódzkiego- Komitetu 


Przewodnictwo obejmuje przewodniczący 
Miejskiej Rady Narodowej, tów. Andrzejak. 
prezydium zasiedli, . witani gorącymi 
oklaskami, towarzysze: Motyka — przedsla- 
wiciel CKW PPS, Baryła — II sekretarz Ł, K. 
PPR, tow. Stawiński — wicewojewoda, Minor 
— I sekretarz KW PPR, Siwecki — II sekre- 
tarz KW PPS, Przybył-Stalski, Strawiński — 
prezydent m. Łodzi, Ajnenkiel — wiceprezy- 
dent, Wiechno — I sekretarz Ł.K. PPR, Pietrzak 
redaktor Uzdański, Frankiewicz, Ć towarzyszka 
Rybakowa — przodownica pracy (PZPR Nr 1), 
gen. Moczar, tow. Kociak i Zenobia Sawicka 
— członkini PPR, przodowniezkę pracy — ob- 
sługująca B krosien (PZPB Rudą Pabianicka). 
Pierwszy zabiera głos tow. Motyka 
przedstawiciel CKW : PPS, 


Przemawia tow. Motyka 


Tow. Motyka stwierdza, że umowa © jed- 


tuści działania jest ideologiczną podstawą ru- 
chu robotniczego. .Tylko zjednoczona kjasa 
robotnicza może odegrać swoją rolę, , może 


być siłą zdolną do odparcia zakusów faszyz- | 


mu. Analizując minione okresy, mówca pod 
kreśla z-mocą, że umacniać osiągnięcia pol- 
skiej rewolucji, utrwalać ustrój demokracji Iu- 
dowej, prowadzić do socjalizmu: może tyłko 
klasa robotnicza, silna jednością., Rozbicie ru- 
chu robotniczego oznacza chaos, dezorganiza- 
cję państwa, ślepą, bez wyjścia uliczkę. 

Wprawdzie mamy jeszcze do' zwalczania 
poważne trudności, ale 'nasza syfuacja jest bez 
porównania lepsza od sytuacji wieża krajów 
Europy. We Francji ,we Włoszech klasa rọ- 
botnicza walczy z rodzimym I ohcym kapita- 
lizmem o prawo do chleba, pracy i nankil 
W Grecji i Indonezji trwają walki wyzwoleń- 
czel r ` 


e! 

Polska stale zwiększa: swe. możliwośći :pro- 

dukcyjne. Gwarancją naszych sukcesów jesť 
igodna współpraca PPS i PPR. 

Jednolity front — to jedyna, słuszna kon- 
tepcja dla ruchu robotniczego. To oreż w 
walce o pokój, w walce przeciwko zakusom 
imperializmu amerykańskiego. W tej walce 
naszym sojusznikiem jest ZSRR  ; 

— Na konierencji w Antwerpii —. mówi 
tow, Motyka — tłumaczyliśmy innym sdcja- 
listom, dlaczego idziemy drogą jednolitego 
frontu, drogą, wiodącą do socjalizmu. Wska> 
zywaliśmy, że ci, którzy rezygnują z jednoli- 
tego frontu — rezygnują z socjalizmu. Wy- 
mownym przykładem jest Labour Party, — 
Kiedy angielscy socjaliści doszli do władzy, 
wiązano z tym faktem nadzieje, że może la: 
bourzyści znajdą drogę do socjalizmu, o ile 
nie zgodzą się na ustępstwa na rzecz kapita- 

*łu. Niestety, Bevin, Attlee -i.inni poszli nie 
drogą socjalizmu, a drogą podporządkowania 
się systemowi dolarowemu, Rezultat — 'ko- 
palnie, fabryki, cała gospodarka Znajduje się 
w rękach wyzyskiwaczy, a poziom życiowy 
mas ludowych staje się coraz niższy, We 
Francji — socjaliści liczyli na pożyczkę ame: 
rykańską, na plan Marshalla, za cenę zdrady 
klasy robotniczej. Rezultat — chaos, strajki, 
sień de Gaulle'a nad Francją. 

Jednolitofrontowa PPS rośnie w siłę. “Po 
tej drodze zacieśnienia pełnej współpracy z 
PPR Polska Partia Socjalistyczna pójdzie da- 
lej w szybkim marszu do socjalizmu. 

Ostatnie słowa mówcy ginęły w burzy o- 
klasków. 

Z kolei wygłosił przemówienie tow. Bary- 
ła — JI sekretarz Łódzkiego Komitetu PPR, 


Mówi tow. Baryła 


Tow. Baryła stwierdził, że umowa wyrosła 
£ historycznego doświadczenia klasy robotni- 
czej, charakteryzuje przy tym okres Polski 
sanacyjnej, okres rozbicia ruchu robotniczego 
— głodu i nędzy mas ludowych, oraz okres 
okupacji kiedy to z jednolitofrontowej 
współpracy wyrosła Krajowa Rada Narodo- 
wa, Armia Ludowa. Na współpracy PPR i PPS 
oparł się PKWN i Tymczasowy Rząd. 

— Współpraca między PPR i PPS była pod- 
stawowym czynnikiem, który nie dopuścił do 
odbudowania w Polsce wielkiego kapitału i do 
powrotu starych, antyludowych i faszystow- 
skich rządów. W dalszym ciągu mówca ana- 
Hżuje sytuację przedwyborczą w Polsce i pod- 
kreśla ogromne osiągnięcia okresu przedwy- 
borczego, okresu stabilizacji ekonomicznej i 
politycznej, 

Plan gospodarczy na rok 1947 zostanie wy- 
konany, Dzięki współdziałaniu RPR 1 PPS 
rozszerza się ruch współzawodnictwa pracy, 
ruch wielowarsztatowy, który przyśpieszy od- 
budowę naszego kraju. 5 

— Jedność działania — stwierdza tow. Ba- 
ryła — wpłynęła na wzrost mocy i autoryte- 
tu naszych partii, PRS wzrosła z 300.000 do 
700.000 członków, PPR z 450,000 do. przeszło 
800.000. Dalsza zacieśnianie się mispółpracy 


pólnym 


Uroczyste 


nami zadania. +. , ż 

Jgdność klasy robotniczej -w odbudowie 
kraju, jedhość w walce*z rodzimą reakcją w 
obronie suwerenności: Polski i narodów Euro- 
ipy przeciw zakusom, un$losaskich « podżegaczy 
wojennych — protektorów Niemiec, jedność 
w walce o pokój'we wspólnym ironcie z.ŻSRR 
i wszystkimi państwoni sdomokratyczńymi — 
oto nasze podstawowa" htsła, 

Jedność działania PPR i PPS,tosufe drogę 
do socjalizmu i w szeregach obu .paztli + nie 
możę być miejsca dla tych, którzy ten marsz 


| $ 
j 


opóźniają. .. . | 
Przykład Francji pokazuje, jak klasa ro- 
bolnici 


aci za politykę Ramadieráw. Klasa 
toboiniczą Fraqcji wysuwa się dziś na czoło; 

ki o pokój światowy. Tow. -Baryła propó- 
nuje, aby :zebrani przesłofi francuskim towa: 
rzyszom "wyrazy braterskiej solidórności <—- 
na co sõla odpowiada 
oklaskami. 

Przechodząc: do zagadnień organizacyjnych 
mówca pośkreśla, że zgodnie z duchem" umo- 
wy obie partie.powiniy organizować wspólne 
kursy szkoleniowe dla aktywu odu partii, co | 
przycmyni się do. zbliże 


wo  ostówił gtow. Baryła 
lzypartyjnych, które powinny stać 
vistymi kierownikami załóg fabrycz- 


w zakończeniu mówi tow. Baryła, — Życ: 


dał wyraz pragnieniom klusy robotniczej 


ności obu parti, do 
botniczej. 


Tow. Star ńs na trehunie 

Z:kolel, witany oklaskami, wchodzi na 
mównicę tow Wincenły Sławiński. Na wete. 
pie mówca podkreśla ogromne znaczenie umo- 
wy, która była wyrazem potrzeb klasy robot- 
niezej. ‘Podpisanie’ umowy oznacza przekreś- 
lenie nieporozumień i niedomówień we wza- 
jemnych stosunkach między naszymi partiami, 
Współdziałanie obu parti pazwoliło ugranto- 
wać władzę „polityczną; ludową włądżę 'w na- 
szym kraju. Jedność działania PPR i,PPS ma 
wielkie znaczenie nie tylko dla naszego kra- 
ju. Jest ona: wskazówką dla socjalistów f ko- 
munistóy Innych krajów, szczególnie „zaś dla 
lewicy socjalistycznej 2a „granicn, by droga, 
jaką w Polsce obrała PPR 1. PPS, była drogą 
iniędzynarodowego prolotaziału. „Gdyby nie by- 


(Zebrani na zgromadzeniu 'aktywu PPR 
1 PPS w Łodzi w dniu 7-grudnia; poświęco: 
nym rocznicy podpisania umowy o” jedno- 
ści. działania PPS i PPR, wyrażają głębokie 


przekonanie, “že jednolfty. front klasy ro- 
marere 


pelnej jedności klasy ro- 


Na akademii tej trudno było rzeczywiście 
odróżnić t. zw. część oficjalną od części ar- 
tystycznej, Nie przemawiafj tu -zawodowi po- 
Mitycy. Przemawiali pisarze, poeci, artyści. To 
zo mówili w swoich przemówieniach. łączyło 
się tematycznie i emocjonalnie. z treścią od- 
czytanych wierszy, urywków prozy, pieśni. 
Przybyły na akademię, bawiący obecnie w 
Łodzi najwybitniejszy poeta francuski! Eluard 
mówił o wolności, narodowej i o wolności 
ludzkiej. Tytuł odczytanego przez niego wier- 
sza brzmiał: „Wolność 

Pieśń bólu f wielkiej meki, przeżywanej w 
okresie panowania barbarzyńcy hitlerowskie- 
go przeplatała się z pieśnią nadziei i z pie- 
Śnią walki przeciwko powtórzeniu się pano- 
wania przemocy i gwaitu. 

Mósił Leon Schiller. Wspomniał swóje la: 


da ai 


Listu Czutelńsków 


`- Peperowcy. 


« Przed wojewódzką naradą PPR i PPS 
należałoby konkretnie -ocenić osiągnięcia 
i braki jednolitego frontu w- poszczegól- 
nych zakładach. ` 

Co dobrego i złego dzieje się u nas w 
PZPW Nr. 3 im. 9-go Maja (d. Barliński) ? 
Czy istnieje współpraca ? Bezwzględnie tak. 
Przodują peperowcy i pepesowcy -przede 
wszyśgkim w produkcji, pociągając swoim 
przykładem" za sobą najlepszych bezpartyjnych. 

Na wspólnym zebraniu we wrześniu, po 
szerokiej i gorącej dyskusji, uchwalono, że 
w związku z ogromnym brakiem tkaczy sta- 
ło się koniecznością przejście na większą 
obsługę maszyn. sę 

Dyskusja toczyła się wokół zagadnienia, 
czy przejście na dwa krosna' przyczyni się 
do bezrobocia tak jak przed wojną. Po cał- 
kowit; wyjaśnieniu tej sprawy jedno- 
myślnie przyjęto wniosek, że przede 
wszystkim przystępują członkowie obu par- 
tii-do pracy na dwóch, krosnach. Obecnie 
ie e krosno-zmian 44 obsługują PPS 


Jedność |» 


długo. niemilknącymi 
a ideologiczńego na. | marszowi, a wtedy ma. 
rołę | wi — I sek 


— Niedługo odbędzie się kongres PPS :— |dową. szczególnie podkreślająć, 


my towarzyszom z bratniej PPS, aby. kongres | laimi pokoju; demokracji, a «ił: 
dd|tej walce pławicowi socjaliści weszli na dro- 
; dalszego wzmocnienia jedności, do pełnej jed- | gę zdrady. i 


BELA REPITE EIEEE AEEA IS CEF 


GŁOS NARÓDO 


Akademia ku czci bohaterów 


Inoziomu orgenizacvirego. ideologi 


my marzyć 6 tych osiągnięcach., nie bylaby 
też do pomyślenia możliwość powstania wspa 
niałego . ruchu wielowarsztatowego, szapocząt 
kowanego u nas przez towarzyszki Korzeniow 
ą j Rybakową, 
Klasa robotnicza jóst za jednością obu pār- 
ti. Zdarzają się w codzieńrym. współżyciu 
obu parti nieporozumienia. Nie należy się 
temu dziwić, bo jest jeszcze pewien odsetek 
Judz), nie rozumiej: naszej polskiej drogi. 
Należy krest jace z 
P q „ Nasze władze part 
tha każdym szczeblu winny pracować tak, 
aby zabi 


adęmiach, ale 
rsztacie pracy, gdzie pracu- 


peperowiec i robotnik-pepe- 


sowipe. 


* 
Wchodząc w drugi rok realizacji umowy, 
lybujemy wszyscy, że wypełiimy ten pakt, 
zawarty dla osiągnięcia wspólnego celi 'Pol- 
ski* Lódowej. ` 
Zwalczymy seki 
jących 


'arzy i niedo 
à przeszkodz: 


Ów, sto- 
naszem, wspólnemu 
nasz będzie szybszy, 
czący udziela głosu tow, Minoro- 
tarzowi WYK. PPR. 


Tow. Minor ma głos 


Tow. Minor omawia 


Przewodn 


yłuację międzynaro- 


jest dz, 


j ośrodkiem ostrej 


alki między si- 
ami: reakcji. W 


— Nasza parlia — mówi w dalszym ciągu | 


low. Minor — doceniła niebezpieczeńsiwo na: | 
ruszenia pokoju | wyszła z inicjatywą narady \ 
9-cin partii robotniczych, która przyczyniła się 
do konsolidacji sił, pokojowych. Na czele tych | 
sił pokoju staje Związek Radziecki. 

Nowe awantury na modłę hitlerowską mo- 
gą być tylka niebezpieczne dla samego kepi- 
talizmy. 

Na zakończenie swego przemówienia tow. 
Minor stwierdza: 

— Mobilizacja całej klasy robotniczej wo- 
kół zagadnienia odbudowy kraju i` realizacji 
Planu Trzyletniego, — to walka PPR i PPS o 
utrwalenie pokoju. światowego i niepodległo- 
ści naszego kraju, °W {pj walce zawarta rok 
łemu Umowa: o. współpracy powinna. być: dro- 
gowskazem marszu polskiej klasy robotniczej, 
* Przewodniczący, tow. Andrzejak, odczytu- 
je rezolucję. ę 


lucja 
botniczej w „Polsce stał się poważną dźwi- 
grią realizacji podstawowych reform spo- 
łecznych w naszym kraju. Jednolity front 
obu. naszych partii stał się podstawowym 
czynnikiem pogłębienia i umocnienia w 
DSR NIALALUN 


ghetta 


ta młodzieńcze, oxres wielkiego Żyda i wiel 
Kiegó Polaka, historyka  litóratiry polskiej 
Wilhelma Feldmana. Wspomniał również po- 
nury okres niedawne) okupacji, kiedy. wywie 
ziony z Pawiaka widział twarze i oczy, zam- 
kniętych w ghetcie. Kończąc życzył narodowi 
żydpwsiiemu, aby faszyzm, zagrażający . wol- 
ności ludów na zaysze zniknął z powierzchni 
świata:, 

Juliusz Żuławski, sekretarz: generalny Zwi. 
zku Zawodowego Literatów Polskich, zatrzy- 
mał się na chwłlę na pojęciu bohaterstwa. 
Bohaterstwo ghetta_ było bohaterstwem w służ 
bie_wolnośń i postępu: 

Redaktor Mirsk mówił o więzach, łączą- | 
Fcych proletariat polski z. proletariatem żydow 
sim. Tą więzia była wspólna walka przeciw- 
ko reakcji i faszyzmowi. Tą więzią był wkła: 


a 


posiedzenie aktywu PPR i PPS 


— to gwarancja, że wykonamy stojące pized :łó'w Polsce jednolitego frontu, nie moglibyś- 


stroju demokracji ludow 
„Umowa o jedności dzi >: 
i wynikające z niej zacieśnienie współ 
cy jednońioirontowej stało się gió 
czynnikiem naszego zwycięstwa nad r 
cją w wyborach do Sejmu U: 
go i istomym czynnikiem s! 
suaków politycznych w kraju. 
front robotniczy realizowany w praktyce 
rozbiły się i rozbijają zakusy wioga kl 
wego, zmierzające do wbicia klina między 
obie nesze parlie; rozbiły się i rozbi 
wys.iki WRiN-owskich renegatów socjaliz= 
mu. 
W obliczu klęski dywersji Mikełajczyka 
skiej umocnienie jeduioliiego frontu oi 
naszych partii winno stać się czynnikiem 
przyspieszającym dalszą likwidację 
ków rezkcymych w, kraju. 

W obliczu zadań, które stoją przed nas 
mi na naszej narodowej diodze odbudowy 
kraju, jednolity front odgrywać winien jak 
dotąd lak i na przyszłość rolę czyniika 
polęgującego akcję współzawodnictwa pra” 
cy | przyczyniać się musi do mobilizacji 
wysilku majszerszych mas, narodu w walce 
o potęgę gospouarczą Polski, umocnienia 
miepodiegłości i niezależności gospodarczej 
kraju. 

Jednolity front obu naszych partii umdce 
nia i umacniać będzie rolę Poiski na are- 
nie międzynarodowej, jako sily walczącej 
wcspół z innymi narodami, w sojuszu zò 
Związkiem Radzieckim i krajami. demokra- 
cji ludowej o trwały pokój, przeciw zaku= 
som imperalizmu amerykańskiego na su- 
werenność i niepodiegłość narodów Euro» 
PY- 

Oceniając dotychczasowy dorobek jed 
moliięgo irontu, zebrani zobowiązują się 
umacniać dotychczasowe formy wspóipra- 
cy, rozszerzając akcję. wspólnych zobrań 
kół | wspólnych zgromadzeń, kontynuować 
akcję wspólnego szkolenia w dążeniu do 
zbliżenia ideologicznego naszych partii, 

PPR i PPS, rozwijając nadal samo- 
dzielną działalność, widzą w jednolitalrone 
towej współpracy rękojmię siły obu partii 
oraz perspektywę jedności organizacyjnej 
obu partii robotniczych poprzez ścisiejszą 
i lepszą współpracę i zbliżenie ideologicz: 
ne. 

Konferencja zasyła braterskie pozdro 
wienia walczącej o swe prawa klasie r 
bolniczej Francji, zapewniając ją o naszej 
pomocy, którą robotnikom francuskim przy”. 
rzekamy w imię międzynarodowej solidar- 
ności. 4 

* Długo trwa manifestacja solidarności pol- 
skiej klasy robotniczej z walczącą klasą robot- 
niczą Francji, Orkiestra gra Marsyliankę, 
Po odśpiewaniu hymnów robotniczych uro- 
czyste, posiedzenie aktywu PPR i PPS zostało 
zakończon: 
LETI 


WwW 


warszawskiego 


bojowników-Żydów do walki narodu polskie 
go o niepodległość, 

Pisarka Rachela Auerbach odczytała frag- 
menty, obrazujące walkę bojowników ghetta. 

Wzruszające było odczytane przez Ewę 
Kuninę opowiadanie -Zechentera o „pisarzu 
polskim.i zwykłym Żydzie” Januszu Korczaku 
który towarzyszył dobrowolnie swoim wycho- 
wankom aż do komory gazowej, gdzie razem ' 
z nimi znalazł śmierć. 

Przemawiali i odczytywali swoje utwory 
pisarze — Polacy, pisarze — Żydzi 1 pisarze 
— Francuzi Te trzy głosy trzech narodów 
zlewały się w jeden głos: w głos nienawiści 
do faszyzmu, w głos wzywający..do walki prze 
ciwko władzy ciemnoty i przemocy, przeciw- 
ko niewoli człowieka. W głos nawołujący do 
alki o wolnoś 


i penesowcy o swojej pracy 


W. związku zgkomasacją z fabrykami 
d. „Szpiro”, „Szejkowski i Piekarśki* poi 
wstały pewne organizacyjne trudności 


współpracy kół. Aeżby skutecznie zwalczyć 
te trudności i w szybszym tempie zbliżyć 
peperowców i pepesowców postanowiono po 
zorganizowaniu * partyjnych organizacji 
skomasowanych fabryk, aby kierownictwo 
kół PPR i PPS opracowało plan regularnej 
współpracy. Dotychczasowa bowiem współ- 
praca, która ograniczała się jedynie do 
okoliczno: wych, wspólnych zebrań człoń- 
ków PPR i PPS w doniosłe rocznice lub w 
wypadku szczególnie doniosłych wydarzeń 
już nie mogła odpowiadać potrzebom chwi- 
li, potrzebom naszych organizacji, 
ktem, że dotychczas wspólne zebrania od- 
bywały się u nas w atmosferze wzajemne- 
go zrozumienia, jedności działania i wyka- 
zały, że.w naszych organizacjach jest pęd 
do wspólpracy. 

` W jednolitym froncie należy obecnie zro- 
bić następny krok: chodzi o podniesienie 


"nego 


i polityeznego peperowców i 
w duchu jedności robotnicze: 
domości klasowej jest najwięk 
dą zarówno u członków PPR, jak i PPS w 
usuwaniu dzielących nas jeszcze różnie w. 
poglądach. 

Przykładem niechaj dla nas będzie Wars 
szawa. Peperowcy i pepesowcy Stolicy Za- 
początkowali wspólne szkolenie „swoich 
członków. Tak i my winniśmy zrobić. Ro- 
botnicza Łódź, ze swymi starymi trady. 
mi jednolitofrontowymi w tym wzgię 
nie powinna zostać w tyle. 

Koła PPR i PPS naszych zakładów, ktò- 
re doskonale uporały się z walką o plan, 
dążą także do tego, by posiadać taki aktyw 
PPR i PPS, któryby swoją świadomością, 
swoim wyrobieniem politycznym i organis 
zacyjnym, przodował we spólnej naszej wals 
ce o socjalizm. 

Wacław Dwojacki ceł. 

Seweryn Koźmiński 

Pracownicy. PZPW. Nr, A 
im. 9-00 Maia 


Scena z bajki Andersena 


*6w-dzieci. Nie wiem tylko, czy wiecie 
wszyscy, co to takiego „Dom Kultury im. 
Waryńskiego" ? 
Jest to po prostu świetlica robotnicza 
przy fabryce, która przed wojną była wł: 
nością TERESI H fabrykanta, 

ż A 


a dziś należy do naszego pań A 


DN 


Taniec góralski 


kn. do wszystkich, a więc I do Was, mali 
przyjaciele. Ale nie o samą świetlicę—bar 
dzo piękną zresztą—chodzi mi wtej chwi 
li. Chop Wam opowiedzieć — co w tych 
dniach w tej właśnie świetlicy widziałam. 
Zacznę od początku: powiedziała mi na 
na ucho moja sąsiadka: „Niech Pani przyj 
dzic—w sobotę—będzie teatr, chór, tańce, 
mandoliny. Pogoda była w tę sławną so- 
botę taka, że psa z kulawą nogą żal było 
wypędzić, sle poszłam. Jak sami zresztą 
dobrze rozumiecie, każdy z was zrobiłby 
to samo. Już z daleka ujrzałam sporą gro 
madkę małych „wartowników“, pilnują- 
ych wejścia. 

*- Czego się tak rozpychasz, Antek, 
nie widzisz, że pani chce wejść? — krzyk- 
nął jeden z wartowników, gdy tylko mnie 
ujrzał. A inni zaraz grzecznie, jeden przez 
drugiego: 

— Proszę, proszę, pani wejdzie. 

Sprawiedłiwie muszę dodać, że o bilet 
nie pytali, bo wejście było bezpłatne, a 
tylko wównątrz kto i o ile chciał, rzucal 
f do skrzynki na odbudowę Warszawy. 

i Ohoòó przyszłam o godzinę za wcześnie, 
wielka sala pełna już była publiczności. 


BAUMNCONFHPEHT PERTINET EET 


Łamigłówki 


Macie tu literę „a” 

i ułóżcie z niej wyraz „Szkoła”, 
Jeśli nie potrałicie, 

dopiszcie sobie wyraz „szkło”. 

1 teraz me szkła i z jednej 
jedynej litery wybudujecie szkołę. 
Tego nawet najląpszy budowniczy 
mie potrafi. 


Nie ślimak — a przecie 
dom nosi ma grzbiecie. 
Nie ryba'a codzień 
ehlupie, chlapia w wodzie. 
Nie ptak, a przed chwilą 

; jajka się wylągł. 

Jedno wiadomo o nim, 

ta wisina mie_nziegonk > 


Domyślacie się, Że chodzi tu o artys=| 


1 | jeszcze jedno sobie myślałam: 


A publiczność—to dzieci z różnych szkół 
powszechnych, ale wszystko dzieci pra- 
cowników tej fabryki, przetykane gdzie 
niegdzie jakąś mamą, babcią, ziad- 
kiem, lub małym „przedszkolakiem“, A te 
raz wreszcie o samym przedstawieniu: 
dzieci odegrały jedną z bajek Andersena 
tak pięknie,że mamusie i babcie popłakały 
się ze wzruszenia, młodociana zaś publicz- 
ność tak długo i mocno biła brawo, że 
pewnie jeszcze dotąd ma odciski na rę- 
kach. 

Komedyjkę p.t. „Z igły widły” odegra- 
no tak, że nawet „przedszkolaki“ pokłada 
ły się od śmiechu. Nie mniejszym powo 
dzeniem cieszyły się i pozostale części 
|programu. Mnie osobiście najbardziej spo 
dobały się tańce, a przede wszystkim ku- 
Jawiak i góralski (w prześlicznych kostiu- 
mach). + 

Wielkie wrażenie wywarła orkiestra 
mandolinistów i to zrozumiałe: grali z nut 
la uczyli się przecież zaledwie kilka tygod- 
i. Łatwo było zgadnąć, że każdy z mlo- 


ni. 
dych widzów, którzy do żadnego z tych 
kółek artystycznych jeszcze nie _ należy, 
nyśli sobie po cichu; „muszę i ja do nich 
przystypić—jak oni potrafią—to ja prze- 
cież nie gorszy”. Ja zaś myślałam sobie: 
jaka szkoda, że nie ma tu teraz wszystkich 
czytelników í przyjaciół „Promyka“. I 
gdyby ci 
młodzi artyści sami chcieli o sobie napi- 
|56, napewno zrobiliby to lepiej ode mnie, 


Kujawiak 


Tymczasem vyręczyłam ich, ale może 
na przyszłość nie będzie to więcej po- 


trzebne. | 
H „WIŚNIEWSKA. 


Był lew, który wcale nie ryczał, 
był słoń, który chodził na smyczy, 
był wielbłąd, co nie był garbaty, 
była świnka chudziutka jak patyk. 


s 


Wszystko było niezwykle, cudownie, 
wszystko było inaczej, na przekór, 

choć świat chodził na nogach od wieków, 
zaczął tańczyć wesoło na głowie. 


wpadł w gniew, 

bo mu na złowę 

spadła szyszka, 

To jeszcze biedy połowa, 
ale szyszkę 

widziała myszka 

1 powiedziała o tym wronie, 
wrona llsowi, 

lis sróce, 

na tym nie koniec. è 
Sroka wszystko rozskrzeczałą 
rozbębniła, 

rozgadała, 

aż się cała puszcza 

śmiała 

z tego lwa. 

A to kawał 

z lwa się śmiała nawet pehta. 

Nikt się go nie bał, 

wszyscy byli bezpieczni, 

bo ley nie był groźny, 

tylko bardzo śmieszny, 

Lew się wściekł 

1 powiedział: 

— Nie będę dłużej w lesie siedział, 
opuszczę tę obrzydłą puszczę, 


pójdę do ludzi. 
SIE 
1 


TE A. 
m 


Drogi „Promyku”! 

Piszę po raz pierwszy i nie wiem, 
stanie przyjęty mój list. „Od dawna już mia- 
łam chęć napisać, ale nie miałam śmiałości. 
„Promyk” mi się bardzo podoba i zawsze Z 
ciekawością oczekuję każdego wtorku. Jestem 
uczennicą klasy VJI Szkoły Ćwiczeń, mam 12 
lat. Czy możnaby przysłać zagadki i rebusy 
do „Promyka”?... Kończę już i czekam na od- 
powiedź. 

Pozdrowienia dla całej Redakcji, 

Wewiórówna Basia. 
a P.S. Proszę napisać, ile zrobiłam błędów. 
Odpowiedź Redaktora: 

Kochana Basieńko, dobrze zrobiłaś, że w 
tańcu zebrałaś się na odwagę, chociaż zubeł- 
nie uis rozumiem, co napawało Cię takim 
strachem do tej pory. Zagadki 1 rebusy przy- 
ślij. O ile będą ciekawe i o ile będzie dosyć 
miejsca w „Promyku”, to je wydrukujemy. 
|Błędów w-Twoim liście nie było wcale, tylko 
raz przez omyłkę napisałaś „Promyk” małą 
literą, no, i trochą niedomagają znaki prze- 
stankowe. Za pozdrowienia dziekuiemy i tak- 


łże pozdrawiamy zarówno Ciebie, jak Twe ko- 
jak zo- | leżanki oraz rodzeństwo (o ile je masz). 


Redaktor. 


—— 


Drodzy młodzi korespondenci 
i korespondentki „Promyka 


Przez cały ubiegły rok z prawdziwym za- 
dowoleniem czytaliśmy i drukowaliśmy w ga- 
zecje Waszej liściki oraz opowiadanka. 

Teraz z kolei chcemy Wam, milt przyja- 
ciele, zrobić przyjemność, a mianowicie: 

chcemy na gwiazdkę każdemu z Was poda- 
rować książkę — książkę taką, jakiej najbar- 
dziej pragnęlibyście. O ile komuś z Was tru- 
dno zdecydować się na wybór, to chcielibyś- 


my przynajmniej wiedzieć, jakiej książki NIE 


życzyłby sobie (bo może ją już ma) a wtedy 
już my sami postaramy się wybrać coś cie- 
kawego 1 godnego czytania. 

A więc, dziewczęta i chłopcy, którzy bodaj 
jeden raz napisali do „Promyka”, odpowiedź- 
cie nam szvbko į podajcie dokładny Wasz 


adres, REDAKCJA. 


N 


Tak rzekł 
1 — choć był iwem, 

przed zwierząt śmiechem 
x lasu zbiegł. 

Lew 

szedł wprost 

drogą de miasta 

(licho wie, po co lazł tam). 
Lari, Jant, 

s$ do cyrku zalazł. 

Tam dostał pracę 

jako „lew od zaraz“, 


Miał podawać łapę 

1 rozdymać chrapy 

miał kiwać ogonem, 
miał nosić koronę, 
wzdychać, 

kichać, 

płakać 

1 przez kółko skakać! 
DifŁLI!... 

Nie spodobała się Iwa 
robota taka, 

Ale cóż? 

Teraz już lew xa kratką, 
a stamtąd uclec niełatwa 
Dobrze przynajmniej, 
że miał towarzystwot 
w sąsiedniej kłatce 
mieszkał słoń, który 
wiedział wszystka 
Taki był stary 

miał pięćset lat, 
widziak 

Warszawę, 

Rzym, 

Paryż, 

cały świat. 

Przyszła noo, 

a w nocy 

odwiedził Iwa szakal, 
stanął przed klstką 
1 zapłakał. 

— Mój biedny Iwie, 
coś z tobą źle, 

nie będę prawił morałów, 
ale lepiej ci chyba było 
w lesie, 

gdyś wyruszał na łów — 
tak rzekł. 


A lew 

wpadł w gniew 

i łapą rozbił 
kratę. 

Z szakalem wraz 
zbiegł z cyrku 
w las. 

Bajka się kończy 


na tym. Jan Maroln Sranocz 


+= Jeśli 


mi to w naszym ustroju antagonizm ten znikł. 
Znikły klasy posiadające | źródła wyzysku 
kapitalistycznego. Dziś wszystkimi, fabrykami 
dysponuje Sejm Ustawodawczy, a Rady Za- 
kładawe í administracja fabryczna stoją tyl. 
ko na straży praworządności państwa ludo- 
wego, ustaw sejmowych } dekretów rządo- 
wych. 

Powstają wprawdzie konilikty, ale nie po 
siadają one charakteru klasowego. Administra 
cja dba o zysk przedsiębiorstwa, o rentow- 
ność, a z drugiej strony Rada 7akładowa dba 
o to by robotnik i pracownik otrzymał to 
wszystko co gwarantuje ustawa | umowa zbio 
1gwa. A 

Następnie przeszedł dyr Wende do omó- 
wienia długofałowego planu  dwu?ziestclet- 
niego, rzucając szereg fascynujących cyir. 

— Obecnie przemysł włókienniczy Tozpn- 
rządza 1.300.000 wrzecion, przeważnie starych. 
Plan dwudziestoletni przewiduje wybudowanie 
w Polsce trzech milionów nowych wrzecion. 
W przeciągu pierwszych sześciu lat winien 
otrzymać przemysł włókienn'czy 600 tys. wrze 
cion. Należy zwrócić uwagę na to, iż przed 
wojną nie wybudowaliśmy w Polsce ani jed- 
nego wrzeciona. 


Na tym jednak nie koniec. Już w chwili 


obecnej buduje się tabryka zgrzeblarck w 
Zielonej Górze Bedzie ona zatrudniać 1.500 
ludzi, W, najbliższym czasie przystąpimy do 
budowy fabryki obręczniaków i wrzecionnie 
w Cieplicach. Przystąpiliśmy do odbudowy sno 
wade? szybkobieżnych, krochmalarek i szere- 
gu innych maszyn. 

Są to pierwsze kroki w budownictwie no- 
wych zakładów | nowych prototypów maszyn, 
ale niedaleki jest czas, kiedy będziemy moqli 
wyrzucić wszystkie stare maszyny, kiedy bę- 
dziemy mogli skasować budowane przez za- 
chłarnych i skąpych kapitalistów budynki 
bez światła, powietrza, przestrzeni. 

Brak nam inżynietow-projek'niawców. Roz 
poczynamy od początku. Mobilirujemy zdol- 
niejszych pracowników 1 na małych odcin- 
kach. pracy uczymy się, aby po nabraniu do- 
świadczenia przejść do prac poważniejszych 

Już w najbliższym czasie przystępujemy 
do budowy fabryki bawełnianej, w której 
znajdzie pracę 4.500—5.000 ludzi, w której 
zmontujemy nowe maszyny. zbudowane w 
kraju, Fabryka Josephiego w Bielsku kończy 
projektowanie i przystępuje do budowy pro- 
totypu nowego automatycznego krosna weł- 
alanego. W r. 1948 otrzyma nowe maszyny 


Usuniemy niedomagania — wykonamy plan 


miliardów zł. na 


Erzemówienie d 


; przed wojną Istniał antagonizm po! 
między przemysłem i Zwiarkami Zawodowy- 


` 


GŁOS 


| przemysł bawelniany, przemysł wełniany, kon 
|fekcja (nowe maszyny szwalnicze) i przemysł 
Iniarski. 

Mamy już pewne rezerwy finansowe 1, 
trzeba to podkreślić, uzyskaliśmy je bez po- 
mocy obcych kapitalistów. W roku bieżącym 
mogliśmy przeznaczyć na inwestycje 3 miliar 
dy złotych — w roku 1948 przeznaczamy 


ten cel 8 miliardów złotych. Niedaleki jest 
czas, gdy ma inwestycje w przemyśle włó- 
kienniczym będziemy mogli przeznaczać rocz- 
nie od 18-tu do 20-tu miliardów złotych. 

Ruch wielowarsztatowców umożliwia nam 
szybsze mobilizowanie rezerw, przyśpieszenie 
rekonstrukcji przemysłowej i budownictwa 
mieszkaniowego. 
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inwestycje w przemyśle włók.enniczym 


uyrektora generalnego C. Z. P, Wi. iow. Wendego 


Już wkrótce okaże się, że naszą droga by- 
la drogą shiszną i najkrótszą do podniesienia 
stopy życiowej robotnika, 

W zakończeniu zwrócił tow. Wende uwagę 
na konieczność szerszego wciągnięcia inteli- 
gencji pracującej, kierownictwa fabrycznego, 
personelu technicznego do współzawodnictwa 


pracy. i 
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Wzruszające i niezapomniane chwile prze- 
jżywali wszyscy obecni w ciągu drugiego dnia 
Ogólnokrajowego Zjazdu Włókniarzy, 

Tkwiące w narodzie naszym, od stuleci 
tradycje solidarności narodowej, tradycje 
|walki „za Waszą wolność i naszą”, znałaziy 
wsvaniały wyraz w obradach Zjazdu. 
| Przewodnictwo ol tow. Szymański, tow. 
Burski serdecznie powitał zagranicznych de- 
legatów, którym sala zgotowała owacyjne 
przyjęcie. 


PRZEMAWIA TOW. AKERMAN 
Z CZECHOSŁOWACJI 

| Na wstępie zabrał głos. generalny sekre- 
tarz Czechosłowackiaqo Związku Włóknairzy, 
członek K.C. Czechosłowackiej Partii Socjal- 
demokratycznej, tow. Akerman. Przyńiósł on 
Zjazdowi pozdrowienia od 280-tysięcznej ma- 
sy czeskich włókniarzy i od całego narodu 
czechosłowackiego. 


— My, lak, jak 1 Polacy, walczymy o po- stycznej Partii W: 


Ws s 


hrnuysrm ekranie 


kój, aby każdy człowiek, ! w Polsce } w Cze- 
chosłowacji, mógł żyć, jak prawdziwy czło- 


wiek [burzliwe oklaski). 
Republika nasza stoi na granicy pomiędzy 


mogą nam nasi wielcy bracia — Polacy I na-| 
rody Związku Radzieckiego (oklaski). 

Mówca zakończył okrzykami na cześć jed} 
nolitych i odrodzonych Związków Zawodo- 
wych, na cześć sojuszu polsko-czeskiego i so- 
juszu narodów słowiańskich. 

Burza oklasków townrzyszyła ostatnim sło- 
wom mówcy, 


O. JEDNOŚĆ KLASY ROBOTNICZEJ 
PRZEMAWIA TOW. DOEBRENTEI 
Z WĘGIER 
Na trybunie ukazuie się Karol Dosbrentsi 
— zastępca generalnego sekretarza Wągier- 
skiego Związku Włókniarzy. członek Komuni- 
Każde jego zdanie 


Wśród nowych filmów francuskich 


Wysoki poziom artystyczny, świetny scena- 
riusz, dyskretny umiar w operowaniu środkami 
technicznymi, prostota ującia — oto główne 
walory, dzięki którym film trancueki cieszy s'ę 
ogromnym powodzeniem, zarówno w Polsce, 
jak i na forum międzynarodowym, 

Miarą jest tu decyzja, powzięła przez sądy 
festivalów filmowych w Wenecji i Cannes. 
Z obu prób film francuski wyszedł zwycięsko: 
w Wenecji nagrodzono „Wybrzeże złotników" 
z świetnym aktorem Louie Jonive I ciekawy 
film dokumentarny „Fearribigue”. reprezenhi- 


Dyskusja podczas obrad Zjazdu 


W dyskusji generałnej zabrał jako pierw- 
szy głos towarzysz z Bydgoszczy, który nie 
szczędził Zarządowi ełów krytyki z powodu 
nieutrrymywania dostatecznego konisktu z 
Oddziałami Związku. 

TOW. JÓZEFCZYK (PZPB Nr 1) zwrócił u- 
wagę na konieczność walki o lepszą jakość i 
wykorzystywanie odpadków oraz na koniecz- 
fość zlikwidowania kradzieży fabrycznych. 

— Świetlice robotnicze powinny się stać 
prawdziwymi ośrodkami wychowawczymi, 

TOW. KARGIER (PZPB Nr 1) zastanawiał 
się nad zagadnieniami produkcyjnymi. — 
„Dajcie nam części zamienne, poprawcie zao- 
patrzenie,"a włókniarze plan napewno wyko- 
nają” — zakończył on wśród oklasków. 

TOW. PIWOWARSKA zwróciła uwagę na 
konieczność wzmożenia pracy ideologicznej 
wśród mas zrzeszonych w. Związku, 

— TOW. ROMASZKO (Jelenia Góra) opo- 
wiada o marnotrawstwie odpadków, które ma 
miejsce w fabryce dywanów emyrneńskich w 
Kowarach (pod Jelenią Górą), gdzie odpadki 
zdatne jeszcze do wykorzystywania, przesyła 
się do szarparni, w wyniku czego powstają 
„olbrzymie straty, Dyrekcja Branżowa nie in- 
teresuje się pomysłami ulepszeń i nie ud 
żadnych odpowiedzi projekłodawcom.  Ubez- 
pieczólnia Społeczna na Ziemiach Odzyska- 
nych mocno jeszcze szwankuje, Tow. Romasz- 
ko stwierdza również, iż częste są wypadki, 
kiedy tkacz za wyuczenia ucznia nie otrzymu- 
je należnego ms wynayrodeenia. 

TOW. KOWALSKI z PZPJG Nr 1 mówi o 
płacach tkaczy pluszowych, które są wadli- 
we. 

Transmisje | maszyny są często niensleży- 
cie zabezpieczone. Wynikiem tego są wypad- 
ki powodujące kalectwo i obciążające nasza 
państwo nadmiernymi wydatkami na renty, 
I ten mówca również krytykował pracę Ubez- 
pieczalni Społecznej. ; 

Żywe oklaski wywołała teza, że jeśli za 
samacji mogły brygady remontowe pracować 
w sobołę i w niedzielę, w celu przygotowania 
maszyn na poniedziałek, to napewno można 
w ten sposób zorganizować pracę w Demokta- 
tycznej Polsce Ludowej. 

Przewodniczący Rady Zakładowej powiniei 
czuć się gospodarzem w swoim zakładzie pra- 
c 


jeśli zwrócimy uwagę na wszystkie niedo- 
magania — ta Plan Trzylelni napewno wyko- 
namy. 

TOW. JAGUSZEWSKI (Warszawa) zwrócił 
uwagę na dający się ostatnio zauważyć nie- 
normalny rozrost przedsiębiorstw nrvwnalnych 
w branżv włókianniczej, 


hi 
| 
| 


alo Pian". 


TOW. PRUS (Andrychów) podkreśla, té w 
niektórych fabrykach panuje brud. Szyby są 
niemyte. Towar produkuje się brudny, Mówca 
zapytuje. gdzie są w tym wypadku Rady Za- 
kładowe, organizacje polityczne, * administra- 
cja? 

Z dumą mówi tow. Prus o doskonałej je- 
kości wyrobów Zakładów Bawełnianych w 
Andrychowie, przyrzekając, że i nadal zakła- 
dy jego będą przodować wśród włókniarzy. 

TOW. JANECZEK (Konstantynów) zwrócił 
uwagę na to, że źle się dzieje w drobnych za- 
Kładsch włókienniczych w Konstantynowie, 
zarządzanych przez dyrekcję przemysłu miej- 
scowego. 

Wiele uwagi poświęcił on pladze kradzie- 
|ży, stwierdzając wśród oklasków, że „z plażą 
la trzeba walczyć, aby... złodzieje nie nadgry- 
żli Planu Trzyletniego”. 

TOW. BIEDRZYCKI wygłosił znakomite 
przemówienie, w którym stwierdził, że klasa 
robotnicza musi przyciągnąć do współpracy 
| majstrów 1 kadry techniczno - inżynieryjne, 

ust wzbudzić i wśród nich ruch współzawod- 
nictwa pracy. „Nie tylko rękami, alè mózgiem 
musimy pracować, jeśli chcemy wygrać bitwę 

Mówca wyjaśnił dlaczego w ustro- 
ju demokracji ludowej w miejsce prostego 
lakordu stosuje się system akordowo-premió- 
wy, dlaczego dodstkowo wynagradza się wzmo 
żony wysiłek. Przechodząc do spraw organi- 
amćvinvch, twierdzi tow. Biedrzvcki, że jeśli 
oddział Związku widzi jakieś braki czy uster- 
ki. winien on samodzielnie interweniować, a 
nie biadolić. Dopiero, jeśli jego zabiegi nie 


į 


jący bardzo wysoki poziom współczesnej ki- 
nematografiki francuskiej. W Cannes nagro- 
dzono poważny obraz o obłicru społecznym 
pt. „Przeklęci” oraz „Antoni i Antonina”. 
Poza wyżej wymienionymi, uznanymi przez 
opinią międzynarodową obrazami zasługują 
jeszcze x pewnością na miano dobrych fil- 
mów takie, jak: „Cafe Du Cadran”, bezpre- 
tensjonalny obraz o życiu pewnej: kawiami, 
nakręcony w przeciągu 52 dni „Kruk” i wre- 
szcie uznany za arcydzieło w Brukseli „Le d!a- 


y D 3-letni 


Włókniarzy 


przynoszą skutku winien uciec się do pomocy 
Zarządu Głównego: 

Długo okłeskiwała sala wywody tow. Bie- 
drzyckiego. 

TOW. GRABOWSKI (PZPB Nr 5) mówił o 
braku umywalni, powietrza i światła w budyn- 
ku fabrycznym. 

— Bo kapitaliści budowali je nie dla robot- 
ników, a dla wyzysku. Wiele pracy musimy 
włożyć w to, by odrobić zaległości, 

W dalszym ciągu dyskusji zabierali głos: 
towarzysze Michałkiewicz, Jaskólski, Szyb- 
czyński, Głuszyn, Gandorski 1 Rubik, 

TOW. MORAWICKA (Nowa Ruda) mówi 
o pracy wśród kobiet i domaga się utworze- 
nia referatów kobiecych przy Oddziałach 
Związku. 

TOW. BĄK (PZPB Nr 4) żąda rozbudowy 
Wydziału Ekonomicznego przy Zarządzie Głó- 
wnym. Zadaniem tegó wydziału byłoby pilna 
badanie całego życia przemysłu włókiennicze- 
go i umiejętne kształtowanie w porozumieniu 
2 CZPWŁ warunków pracy i płacy. 

TOW. PRZYBYŁA poświęcił ewe- przemó- 
wienie sprawom organizacyjnym. 

Rady Zakładowa często nie znają dobrze 
dekretu o Radach, niepotrzebnie rezygnują z 
wielu ustawowo zagwarantowanych im przy- 
wilejów, Rady często nie orientują się w 
szczegółach Układu Zbiorowego, co powoduje 
straty dla robotników. 

— Musimy — zakończył tow. Przybyła — 
pracować wydatnie). Pracujemy nie dła ka- 
pitalizmu, a dla siebie, dla całego narodu. 

Na tym dyskusja została zakończona. 


Polsko- czeska współpraca filmowa 


i Dla zrealizowania wysuniętych haseł uzgod- 
niono działanie w następujących dziedzinach: 
wspólna produkcja krótko- í długometrażą- 
wych filmów,- wzajemna wymiana i narady 
pracowników filmu i dziennikarzy filmowych 
| oraz regularne spotkania pełnomocnych przed 
tewicjeli obu kinematografii, współpraca w 
łceniu kadr filmowych, współpraca in- 
stytntów i szkół wydawnictw prasy i pomoc 
w dziedzinie techniki. Wzajemne udzielanie 
informacji, uwzględnienie kulturalnych i spo- 
łecznych potrzeb obu krajów w ustalanin te- 
matycznych planów produkcji, wzajemna niwo- 
wa o wwozie i wywozie filmu oraz o*czen e 
specjalną opieką rozpowszechniania filmów 
i wrątniej produkcji = 


Umowa ta napewno wy'dzie obu stronom na dobre, 


Od wymiany i współpracy należy oczeki- |. 
wać wiele. Wyświetlane u nas obeznis fil- 
my czeskie wzbudzają zasłużone .| ezczere u- 
zname. Należy do nich w pierwszym rzędzie 
film historyczny, w którym wplata się miłość 
Czeszki | rycerza polskiego. 

Obecnie, po podpisaniu umowy, zobaczy- 
my w Polsce wiele dalszych pięknych ob-a- 
zów czeskich. Z drugiej zaś strony — jak 
wiadomo — w Czechosłowacji realizowane są 
obecnie obrazy polskie, w kinach zaś idą poi- 
skie krótkometrażówki. 

Preca zamierzona już się rozpicząją. Dat 
ona może i da z pewnością obu krajom duże 
możliwości w dziedzinie fiimu, tedo potężne 
«a oraża kultury i sztuki, 


Potężna manifestacja międzynarodowej solidarności 


le"neść klasy robotnicze’ na'lenszą gwaranc a noko'u 


przerywane jest owacjami, 

— Narody Europy dość ucierpiały od gnę: 
biących ich faszystów. Najlepszą gwarancją 
odbudowy jest zjednoczenie klasy robotniczej. 
W ostatnich czasach toczył obóz demokratycz- 
ny na Węgrzech ciężkie boje ze wspieraną 
przez obcych Imperialistów reakcją. Dzięki, je- 
dności robotniczej udało nam się nikczemne 
zakusy reakcji sparaliżować. 

Płomiennym okrzykiem na cześć przyjaźni 
polsko-węgierskiej zakończył mówca swoje 
wywody. 

Po chwili staję na mównicy towarzyszka 
Józefa Gomori, członkini Socjalistycznej Par- 
tli Węgier. Wśród powszechnego entuzjazmu 
oświadcza ona, iż Związek Węgierski przysłał 
w podarunku włókniarzom polskim sztandar 
K wyszytymi na nim emblematami Polski 1 Wę 
gier. 

—- Sztandar ten niechaj będzie dla Was 
bodźcem w dziele odbudowy. 

Huragan oklasków zagłuszy! serdeczne sło= 
wa tow. Gomori, która następnie wręczyła 
wspaniały dar  przedstawicielce włókniarzy 
polskich, tow. Irenie Piwowarskiej, 


JAK TRAKTUJE SIĘ. ROBOTNIKÓW 
Z TAMTEJ STRONY „ŻELAZNEJ KURTYNY" 
PRZEMAWIA TOW. LEUSKIN Z HOLANDII 

Na trybunie stanął tow. Leuskin, przedsta» 
wiciel jednościowego Związku Włókniarzy 
Holandii | opowiada o nadzwyczaj ciężkich 
p pracy i bytu robotników w jego 

raju. 

— Holandia okropnie ucierpiała w wyniku 
okupacji. Zostaliśmy przez hitlerowców ogra- 
bleni. Ówczesny rząd emigracyjny obiecywał 
narodowi złote góry, Gorzko rozczarował «ię 
naród. Rząd nasz jest koalicją stronnictwa 
katolickiego i Partii Pracy. Ale chociaż ta 
ostatnia uważa się za partię socjalistyczną, 
prowadzi ona politykę systematycznej obnić- 
ki płac, T obecnie w południowej Holandil 
atoją włókniarze w walce strajkowej przeciw- 
ko nowoplanowanej obniżce płac. 

Na sali rozlegają się niemiłknące: okrzyki 
na cześć walczących w Holandii włókniarzy, 

„ U mas śstnieje ereroko reklamowana demo« 
kracja — ciągnie dalej mówca, — U nas wolno 
robić wszystko... aby złamać strajk. Do tego 
Celu zaprzągnięto i duchowieństwo katolickie 

nauczycielstwo t cały szereg innych czynni« 
ków. Związków szczerze waląc ai w EES 
nie za robotniczych rząd po prostu nie 
uzna je, s 


Prześladuje 1 szykanuje się nas również 


dlatego, że jesteśmy przeciwnikami wojny w 

Indonezji. Nazywają nas zdrajcami i twier- 

heat R „jesli si my kolonie będziemy w 
zie”, 


Ale i-przed wojną, gdy panowaliś- 
my w Indonezji — posiadaliśmy przecież w 
kraju pół miliona bezrobotnych. A wojna ko- 
sztuje nas co dzień 3 miliony dolarów. Ro- 
botnicy nasi cierpią głód 1 poniewierkę. 

Z zazdrością patrzymy na Wasz entuzjazm 
w pracy. Nasz robotnik nie odczuwa zadowo- 
lenia z pracy, bo nie przynosi mu ona żadnej 
korzyści. Tuczą się tylko kapitaliści. W Eu- 
topie Wschodniej żyje robotnik zupelnie ina. 
crah ap 

'Y, robotnic! n zmajdujecie się n: 

dobrej drodze. js pasaż 2 

Niech żyje Demokratyczna Poleka Ludowa. 


MANIFESTACJE SOLIDARNOŚCI 

Sala żywo zareagowała na wypowiedzi to. 
warzysza z Holandii. Gdy skończył — rozle- 
gły się okrzyki: Niech żyją robotnicy Holan- 
diil Nieeh żyją Związki Zawodowe Holandi: 
! niechaj sdobędą ło co myśmy w naszej Pol- 
sce Ludowej osiągnęli! Niech żyje przyjaźń 
robotników Holandi 1 Polski. y 

Wezyscy śpiewają. Razem. Po polsku, cze- 
sku, węgiersku 1 po holendersku rozbrzmiewa 
potężnie nasza stara, bojowa pieśń — Mię- 
dzymarodówka — pieśń gniewu t zwycięstwa, 

A potem „Czerwony Sztandar” — pieśń 
Śpiewana przez jednolitofrontowy, partyjny i 
bezpartyjny proletariat włókienniczy. 
NN 


Za wyścigem pracy — 
— wyścg nauki 


Ministerstwo Przemysłu 1 Handlu postawiła 
sobie obecnie za zadanie stworzenie rywaliza- 
oji uczniów w nance, 

W podległych Ministerstwu szkołach oprócz 
ogólnych ocen z przedmiotów ogólnokształ= 
<cących 1 zawodowych wprowadzone zostały, 
oceny według kolejności postępów tzw. lokaty, 

Na końcu roku szkolnego trzej najlepsł 
uczniowie każdej z klas otrzymają nagrody, 
na które fundusze przeznaczone są już w budy 


yżetach szkół 
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MANUFAKTURA i GALANTERIA HA [ĘJ WERE H 


HURTOWO DETALICZNA Sprzedaż Manufak- 


tury i Galanterii W. Donajko, Łódź, ul. Więc- 
kowskiego 8. 1-15 


handlu Í 


MEBLE komplety 1 sztuki pojedyńcze. wyrób 
własny. Zakład Stolarski ANTECKI JAN, jr. 
Łódź Gdańska 42 1-15 


HANDL. PRZEMYSŁ, SPOŁKA WŁÓKIENNI- 
CZA „TKANIN A" spółka z ogr. odp. 
Łódź, Piotrkowską 48, tel. 145-94, 1-15 


)RNIA I SPRZEDAZ MEBLI Józef 


WYTWÓRNIA 
Jamaczek, Łódź, Gdańska 38 wejście z_ ul. 
1-31 


SPRZEDAŻ MANUFAKTURY, GALANTERII 
| KONFEKCJI, M. Minkowski | S-xa, Łódź. 
Piotrkowska 46. 1-15 
GALANTERIA I KONFEKCJA „POWISLANKA” 
wykonuje z własnych i powierzonych materia- 
łów. T. Mazur, Łódź, ul. Narutowicza Nr 40 
telefon 260-5: 1-7 
ŁÓDZKA SPÓŁKA WŁOKTENNICZA Sp. z o. 0. 
Łódź, ul. Piotrkowska Nr 67, tel 108-82. 1-15 
HURTOWNIA _ POŃCZOSZNICZO - GALANTE- 
RYJNA, J. CENTURY i S-ka Łódź, ul. Piotr 
kowska 46, tel. 176-08 1-31 


HURT-DETAL Wyrób i Sprzedaż Kontekcji 


damskiej, męskiej i dzlecinnej „URIÓR* L. 
Zawadzki 1 S-ka, Łódź, ul. Piotrkowsza 5 
wejście z bramy. 1-31 


Hurtownia Włóklemnicza JOZEP MACIASZEK 
1 S-ka Łódź, Piotrkowske Nr 91 tel. 200-60. 
1-15 


HURTOWNIA WŁOKIENNICZA „MODNE 
TKANINY", Łódź, Piotrkowska 91 1-31 


SPÓŁKA DLA HANDLU Tow. Włócienniczymi 
1 Galenterią M. Plewik i S-ka Łódź, Więczow- 
skiego Nr 1. 1-15 


PALTA Damskie ı Męskie w dużym wyborze, 
Konfekcja, Galanteria I Manvłaktura „ANNA”. 
Łódź, Piotrkowska 126. 1-31 


SPRZEDAŻ KONFEKCJI 1 GALANTERII 
damskiej, męskiej i dziecinnej KRZESZEWSKI- 
LATUSZKIEWICZ ( S-ka, Łódź, Piotrkowska 144 


WYTWÓRNIA KONFEKCJI Sprzedaż Mann- 
faktury H. ZDZIEBŁOWSKI i S-ka, Łódź, ul 
Próchnika 16a. tel. 102-70 1-15 


HURTOWNIA WYROBÓW WŁOKIENNI- 
CZYCH, Kubiak | S-ka, Łódź, Więckowskie- 
go 10, tel. 204-68. 1-31 


HURTOWNIA WŁOKIENNICZO - GALANTE- 
RYJNA „MI NE R W A”, Łódź, ul. Więc- 
kowskiego 7, tel. 184-29. 1-31 


HURTOWNIA MANUFAKTURY I GALAN- 
TERII Stanisław Sawicki | S-ka, Łódź, ul. Gdań 


ska 3ia. 1-15 


HURTOWNIA GALANTERYJNO - TEKSTYL- 
NA, E. Hybsz, J. Janicki 1 Ska, Łódź, Plotr- 
kowska 9, tel. 129-29. 1-15 


BAZAR AMERYKAŃSKI .Hurtowa sprzedaż 
materiałów włókienniczych—galant. Kontekcji, 
męskiej, damskiej i chłopięcej, Łódź, Plac 
Wolności 10, tel. 159-17. Członkowie Zw. Zaw. 
10% zniżki. 1-31 


HURTOWA I DETALICZNA sprzedaż manu- 
faktury, L. POMARAŃSKA CZ. ŁUKASIAK 
Łódź, Plac Wolności 11. tel. 108-94, 1-31 


DOM MODY Józef Kobustewicz, poleca; ubiory 
Męskie, Chłopięce 1 Damskie, palta, Łódź 
Piotrkowska 157, tel. 256-82. 1-31 


A, SZYDŁOWSKI 1 S-ka Hurtowa Sprzedaż 
Manufaktury í Galanterii, Łódź, Piotrkow- 
ska 89, tel, 159-63 1-15 


ŻYLETKI, smoczki, gruszki gumowe, drobna ga 
Janteria Z. JUNGOWSKI, Nowomiejska 3 Ce- 
py'burtowe. 216 


DUŻY WYRÓB koniekcji Damskiej, Męskiej 
1 Dziecinnej dla Zw, Zaw. Zniżka EUGENIUSZ 
FIGIEL t Ska, Piotrzowska 38, tel. 260-40. 


ke KOŁDRY 


RA 
PRACOWNIA KOŁDER 1 BIELIZNY Janina 


Kapalska, Łódź Zawadzka 11 


PRACOWNIA KOŁDER |  WYKWININEJ 
BIELIZNY wykonuje szybko solidnie ceny 
przystępne F. KUNICKA; Warszawa, Plac 
Zbawiciela 8. 1-15 


SPRZEDAZ MANUFAKTURY Kotder i Dodat- 
ków Krawjerkich. Wielki wybór kołder | ada- 
maszków kołdrowych, JOZEF NOWAK, Łódź 
Jaracza 8. 1-15 
PRACOWNIA KOŁD”R I BIELIZNY Zofia 
Łukaszewicz, wykonuje szybko, solidnie | ta- 
nio Łódź, Nawrot 6, tel. 107-41. 1-15 


EH WYROBY ZAKGPIAŃSKIE 


SPRZEDAŻ MATEPIARÓW ŁOKCIOWYCH 
Galanterii i Wyrobów Zakopiańskich Hurt— 
Detal TADEUSZ SITFK i S-ka, Łódź Piotrkow- 
ska 117. 1-31 


BIELIZNA HE 


WYRÓB TRYKOTU I BIELIZNY TRYKOTOWEJ 
Ludwik, Raziewicz 1 S-ka, Łódż, Próchnika $, 
tel. 131-74 1=31 


WYKWINTNA BIELIZNĘ Męską, uszyjesz 
sobie tylko w t-mie Łódzka Wytwórnia Bielizny 
CZ. BOGUCKI i S-ka, Łódź, Piotrkowska 6. 
Zakład przyjmuje tylko z powierzonych ma- 
teriałów, Specjalność koszule sportowe. - 1-31 


WYRÓB 1 SPRZEDAZ Bielizny Damskiej, 


Męskie i Dziecinnej, Łódź, Jaracza 10. wejście 
3 bram”. 


1-15; 


M. 


1-15 


Więckowskiego. 

HURT — DETAL. Artykuły gospodarstwa do- 
mowego. Galanteria metalowa. Wózki dziecia- 
ce. Łóżka metalowe. Wagi JAN BOROWSKI 
1 S-ka, Łódź, Piotrkowska 16, tel. 191-92. 5-20 


ZAKŁAD STOLARSKI Stanislaw Madasrek, 


| Łódź. Śródmiejska 32. 1-15 
MEBLE Tanio oddają Zakłady Stolarskie 
Spółdzielnia „BUDOW A“. Łódź, Piotrkow- 


ska 154 w podwórzu, tel. 202-84. 209-7A. Wyko- 
nuje rówmeż wszelkie rohoty budowlane 1-31 


MEBLE; jadalnie, sypialnie, gabinety, urządze- 
nia biur i sklepów poleca Mechaniczna Stolar- 
nia WŁADYSŁAW JANKOWSKI. Łódź. Łom- 
żyńska 20/22 Sklep t Biuro, Piotrkowska 161 
tel. 133-80. 1-31 
ZAKŁAD STOLARSKO - MEELOWY K. Lipiń- 
ski, Łódź Jaracza 18, poleca najtaniej wszeł- 
kie wyroby. 1 

ZAKŁAD WYRORÓW KOSZYKARSKICH. Sta- 
nistaw Nowak, Łódź, ul Nawrot 4 poleca me- 
ble i galanterię koszykową. Specjalność: Kosze 
dla fabryk. 1-15 
WYROBY Koszykarsko-Drzewae E. BEREZKA, 
Łódź, ul. Zachodnia 29. Poleca: Zabawki dzie- 
cięce. Foteliki-leniwce, galanterię koszykową. 


a WYROBY PEPIERUCJE E 


J. WISNIEWSKI i S-ka, Łódź, Piotrkowska 44. 
Sprzedaż pap art. intro. I łykowych. 1-15 


BIBUŁKĘ PAPIEROSOWĄ „PODKOWA” 
z bocianem poleca Wytwórnia B'bułek, Łódź 


Piotrkowska 49. 1-31 


SKŁĄD MATERIAŁÓW PIŚMIENNYCH Józefa 
Nowak, Łódź, Główna 9. Sprzedaż ozdób mhoin- 
kowych 15 
WYTWÓRNIA PUDEŁEK TEKTUROWYC) 
| tóat, Piottkowska 135 w podwórzu. tel. 116-98 


[EL nar ERSE E 


ZEGARKI, srebrne pudarnice, papierośnice, 
złote obrączki poleca najtaniej Zakład 
Zegarmistrzowski „GWARANCJA" Zawadzka 
17. Tamże naprawa. 6-21 


l. SALAKTERIA SKÓRZAMA _[Q 


GALANTERIA PODROŻNICZA, Stanisław Tęg!, 
Łódź. Piotrkowska 35, tel. 183-31 


TOREPKI DAMSKIB i Walleki ZYGMUNT 
KARON, Łódź, Piotrkowska 115, tel, 17%:% 
Ea AEK 
B MUZYKA R 
SKŁAD INSTRUMENTÓW Muzycznych „ME- 
LODIOFON* L. Stępniewski, Łódź. Piotrkow- 
z 


ska 155 1 
LALKI — OZ0ÓBY CAOWKOW"_ BA 
PACIORKI I PRACOWNIA KWIATOW SZTU 
CZNYCH. „ALEKSANDRA WOLLFLE" wł. 
Aleksandra Zleglorowa Łódż, 
118 T piętro. 


1-15 


ZARZĄDZENIE 
Prezydenta m. Łodzi z dn. 29 listopada 1047 
w sprawie urzędowego badania zwierząt i 
Sa przeznaczonego do spożycia we własnym go 

spodarstwie domowym. 

W związku z niebezpieczeństw=m  zaraź! 
wych chorób zwierzęcych oraz stwierdzeniem 
|zachorowań osób, które spożywały mizso po- 
chodzące od chorych zwierząt — na podsta- 
wie art. 6 1 15 ust. (2) rozporządzenia Prezy- 
denta Rz. P. z dnia 22,3. 1928 roxu o badaniu 
zwierząt rzeźnych i mięsa (Dz U R. P nr 60 
poż. 454) w brzmieniu ustawy z enia 13 193% 
roku (Dz U. R. P. ni 18 poz. 132) zarządzam 
co następuje: 


t 
Na terenie m. Łodzi wprowadza stę obowi- 
|zek poddawania urręłowemu badaniu zwierząt 
li mięsa przeznaczonego do spożycia we wła: 
tenym gospodarstwie domowym. 
$ 2 
| W związku z tym mięso przywożone na te- 
,ren m: Łodzi do spożycia we własnym qospo- 
derstwie domowym winno być zgłoszone na 
|stacjach kontroli wyznaczanych zarzadzeniem 
|nfoim z dnia 16.1.1947 r. (Dzienrik Urządowy 
Zarządu Miejskiego w Łodzi nr 3/47), dla 
| sprawazenta czy zostało poza Łodzią urzędo- 
|wo zbedane i oznakowane przez lekarza wete- 
tynaryjnego. 


3. 

Winni nieprzestrzegania przepisów $$ 1 1 2 
będą karani w drodze administracvjnej ares“ 
tem do 1 miesiąca lub grzywną do, 10.000 zł. 
z mocy art. 8$ 1 przepisów wprowadzających 
kodeks karny i prawa o wykroczeniach (Dz. U. 
R.P. nr 60/32 r. poz. 573). Mięso ulegnie kon- 
fiskacie. 


i 

| ZA PREZYDENTA MIASTA 
(—) Stanisław Duniak 

l Wiceprezydent Miasta 


Piotrkowska | 2 


(rzemiosła miasta ŁO DZI | 


wojewodztwa łódzkiego = 5 


LICHTARZYKI CHOINKOWE, sońcawki do 
świecidełek. T. UMIĘCKI I S-ka. Łódź. Próch- 
nika 16 pe 1 31 
KIINIKA LALEK reperacja Parasoli KAROLINA 
SOŁTYS, Łódź, ul Wschodnia Nr 32. 4-10 


KLINIKA LALEK S. POWIERSEA Lódź, Sien- 
kiewicza 50 1-15 


«r. seożrwcze + CUKIERNICZE [R 


I F. BLACHOWIAK 1 S-ka Sn. z, 0. o. Łódź, 


Piotrkowska 11 tel. 117-32, Horiowa sprzedaż 
att, kolonialnych 1 spożywczych i 


FABRYKA CUKRÓW 1 Czekclady „DELICJA” 
Łódź, Żeromskiego 31 tel. 185-27, Radom Za- 
<łaaćwym_ udzielamy rabatu przy wcześniej- 
szym zamawianiu 1-31 


WYTWOPNIA WAFLI 
ALEKSANDER MACIASZCZYK. Łódź ol. Piotr- 
kowska 92, tel. 173-62 poleca opłatki choinko- 
we kolorowe | wafle różnych formatów. 


E_KOSWETTCA 


ARTYKUŁY FRYZIEPSKIE 1 Pefnmeryjno-Ko- 
snetyczne JOZEF POPŁAWSKI, Łódź, ul 
nkiewicza 63 tel 15202 1-15 
ORATORIUM  CHEMICZN0-KOSMETYCZNE 
„CORDEL* 
właściciel Piotr Andrzejewski, Łódź ulica 
Nowomiejska Nr. 3 tel. 204-81 poleca: Kremy 
pastę do zębów. pudry pomadki do warą, r 
perfumy wody kwiatowe itp, artykuły 
snej produkcji Uwaga: Pierwszą tranzekc! 
zawieram za okazaniem potwierdzenia zqło- 
enia o koncesję. 1-31 


B TAPICERSTWO W 


SPÓŁDZIELNIA PRAC TAPICERSKICH „WY- 
| SODA”, Łódź, Zawadzka 18. 1-15 


uu "gi 


PRACOWNIA KUSNIERSKA wykonuje wszel- 
kle roboty w zakres” kuśnierstwa, Łódź, Ja- 
racze 12 1-31 


RADIG i ELEKTROTECHNIKA 
|PACHOWA NAPRAWA  Radioodbiorników 


| Sprzedaż lamp radiowych L Fiszteld, Łódź 
Śródmiejska 4 tel. 256-65. 1-31 


K. BORKOWSKI 1 T. SCHMIDT. Sprzedaż 
tyrandoli, lamp 1 innych artykułów elektro- 


technicznych. Łódż. Piotrkowska 125 tel. 214-56 


PRECISTOUS-RADIO Łódź. Sienkiewicza 2. Re- 
mont radioodbiorników 1 budowa nowych na 
zamówienie Wzmacniacze Szybko — tanio — 
fachowo. 1-31 


a TIKUY TECHNICZNE Ẹ 


IE. RENGET I S PAWŁOWSKI. Skład Arty- 
kuiów Technicznych, Łódż Piot:kowska 150 
tel 100-84. 1-31 


HURTOWA I DETALICZNA Sprzedaż artyku- 
łów wodociągowych, piecowych 1 naczyń 
ZPLART", Łódź Narutowicza 22 tel 135-82 
STANISŁAW MAKOWSKI | S-ka. Sprzedaż 
wyipbów żelaznych, narzędzi 1 art. gospodar- 
siwa domowego. Łódź, Piotrkowska 109, tel 
8-63. Przedstawicielstwa wag firmy Hess w 
Lublinie ` 1-31 


mme z a 
OGŁOSZENIE 


Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Komu- 
rikacji— podaje niniejszym do wiadomości, 
że dla osób które z przyczyn od siebie nieza- 

żnych nie dopełniły obowiązku zgłoszenia 
leń na prowadzenie pojazdów mechani- 
cmnych. przedłużono termin rejestracji tych 
rozwoleń do dnia 31 grudnia rb. pod warun- 
jem, że powody niezgłoszenia się w ter 
nie głównym zostaną potwierdzone | zaopa- 
trzone opinią dodatnią przez Związek Moto- 
cyklowy w stosunku do posiadaczy pozwoleń 
na prowadzenie motocykli, przez Automobil- 
Klub w stosunku do kierowców niezawodo- 
wych i przez Związek Zawodowy Transpor- 
towców RP w stosunku do kierowców zawodo- 
wych, 

Pozwolenia niezgłoszone do dnia 31 grudnia 
1947 r. po upływie tego terminu stracą swą 
ważno: 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Komunika- 
nji, ul Piotrkowska 64 | piętro, pokój 23. 
Łódź, dn. 4 grudnia 1947 r. 


LA 


ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI. |, 


P.Z.P.B. Nr 9 w Łodzi 


zatrudn’a natychmiast: 
TKACZY 
PRZĄDKI 
wyżej lat 18. 
Nawijaczki 


2 TOKARZY 


| 


Nr. 337 


OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
publiczny ustny na sprzedaż Í konia. Prze- 
targ odbędzie się dnia 10 grudnia 1947 roku 
o godzinie 10 rano w Szpitalu O.Q. Bonifra- 


tów w Łodzi przy ul. Kosynierów Gdyń- 
skich nr. 4 (Chojny). Cena wywoławcza ko- 
nia 35.000 zł. 


Konia można obejrzeć w Szpitalu O.O. Bo- 
nifratrów, przy ul. Kosynierów Gdyńszich 4, 
w godzinach od 9 do 13. 

Wadium kaucyjne w wysokości 3 proc. ce- 
ny wywoławczej przyjmowane będzie na miej- 
scu w dniu przetargu, od godziny 9,30 do 10. 

Odczytanie warunków przetargu odbędzie 
się przed jego rozpoczęciem. 

Łódź, dn. 3 grudnia 1947 r 
ZADZĄD MIEJSKI W ŁODZI, 
a ra 
"PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU DZIEWIARSKIEGO Nr 3 
Łódź, ul. Sienkiewicza 82-84 

POSZUKUJĄ SAMODZIELNYCH ruty- 

nowanych KSIĘGOWYCH 


Zgłoszenia kierować do Wydz. Perso- 
nalnego w godz. od 9—13. 


PANSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO Nr 2 
im. Norberta Barlickiego w Łodzi, 

zatrudnią natychmiast na warunkach 

przewidzianych umową zbiorową nastę- 
pujących fachowców: 


1. TECHNIKA: ELEKTRYKA ze  znajo- 
mością kreśleń instalacyjnych i ma- 
szynowych, 

2. ELEKTROMONTEROW 

2. SLUSARZY MECHANIKÓW. 
Zgłoszenia osobiste w godzinach od 

8 — 15-ej w Wydziale  Personalnym, 


Łódź ol. Żeromskiego 108, 11887 


CENTRALA ZBYTU PORCELANY 
FAJANSU I WYROBÓW SZKLANYCH 


zakupi natychmiast następujące maszyny 
biurowe: 


2 maszyny do licz. 
na 4 działania, 


1 maszynę do licz. elektryczną na 4 
działania, 


1 arytmometr 10-miejscowy _(możli- 
wie marki „Brunsyiga”.) 


„Facit* > ręczne 


Oferty z podaniem ceny prosimy skła- 
dać do dnia 16,12 rb, w Wydz. Admini- 
stracyjnym Centrali przy ul. Dra A. 

Próchnika Nr 5, III p. 11982 


Państwowa Wytwórnia Aparatów Rent- 
genowskich i Elektromedycznych 
„ELERTROSAN* — Łódź, ul. Święto- 
krzyska 11-13 poszukuje; 

Kalkulatora-chrononietrażystę, 

Urzędnika do Wydz. Zaopatrzenia ze 
znajomością metali, 

4 elektryków warsztatowych, 

1 lakiernika na roboty natryskowe, 

1 kreślarza-tęchnika ze znajomością 
rysunków warsztatowych, 

1 elextryka-nawijacza na motory. 

Podania wraz z życiorysem prosimy 
składać w Wydziale Personalnym w go- 
dzinach urzędowych. 11951 


POSZUKUJE SIĘ OD ZARAZ: 

4 KIEROWNIKÓW TECHNICZNYCH, 
TECHNIKÓW - WŁOKIENNIKOÓW 

1 INŻYNIERA-ENERGETYKA względnie 
technika-energetyka 

1 GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO na wy: 
jazd do Złotoryi 

2 PLANISTOW NA WYJAZD do Złoto: 


ryji 1 Dębna 
1 MASZYNISTKĘ - SEKRETARKĘ 
Zgłoszenia wra? z życiorysem - da 
Wydziału Personalnego Ogólnopolskiego 
Zjednoczenia Przemysłu Kapelusznirzego 
w Łodzi — Gdańska 93, 11888 
- <i 
PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
Przemysłu Bawetnianego Nr 14 
w Łodzi, ul. Senatorska Nr 6 
poszukują pracowników do przędzalni: 
1 MAJSTRA na oddział przygoto- 
wawczy, 
1 MAJSTRA na maszyny obrączko- 
we, 
1 jako pomoc zgrzeblarek. 
Zgłoszenia w Wydziale Personalntm, 


UCZNIÓW (NICE) na tkalnię po 


3 ŚLUSARZY-MONTERÓW 
3 ELERTROTECHNIRÓW 


«nia do Wydziału Personalnego w Łodzi. ul Łokowa 


ul. Senatorska Nr 6. 11906 


Azur 
Onłaszajcie 
się 

w Głosie 
Robotniczym 
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Rozbudowa przemysłu Iniarskiego 


Kronika Piotrkowa 


Redakcja i Administracja 
„GŁOSU PIOTRKOWSKIFGÓ" 
Piotrków Tryb, — ul, Słowackiego 26. 
— o — 

Administracja czynna od godz, 8 — 
16-ej bez przerwy obiadowej, w soboty 
od godz. 8 — I3-ej, 

Redaktor przyjmuje codziennie od 
godz. 15 — 16-ej. 

Konto czekowe redakcji „Glosy Piotr- 
towskiego* w Komunalnej Kasie Osz- 
zędności w Piotrkowie nr. 425. 


—— 


Komu winszuiemv 
Wtorek, 9 grudnia 1947 r. 
Dziś: Leokadii. 


Ważniejsze telefony 
10.49 Urząd Bezpieczeństwa  Publiezn. 
18:14 Powiatowa Komenda M. © 
10-41 Miejski Komisariat M. O. 

10:72 Straż pożarna 
11-13 Ubezpięczalnia Społeczna 
10-70 Szpital Św. Trójcy 

Pogrtawie lekarskie: nocne telefony: 
11-13 od 21 — 7 rano. W niedziele i świę 
ta dyżur dzienny w szpitału Św. Trójcy. 


Ziemie Odzyskane, a w szczególności Dolny 
Śląsk, odgrywają wielkie znaczenie w naszym 
przemyśle Iniarskim, Zwłaszcza, jeśli chodzi o 
początkowe stadium przetworów Iniarskich, 
ściślej mówiąc o t. zw. roszarnie. Bo dopiero 
x zakładów tego typu surowiec Iniarski idzie 
do odpowiednich fabryk. 

Roszarnie mu są porozrzucane wszędzie, 
gdzie uprawia się len. ale większość podob- 
nych zakładów znajduje się właśnie na tere- 
nie Ziem Odzyskanych, Mamy tam prawie 70 
procent wszystkich, istniejących w kraju za- 


W tych dniach wprowadzano pewne 
zmiany w rozkładzie jazdy pociągów pa 
sażerskich. 

Podajemy goniżej nowoobowiązujący 
rozkład jazdy pociagów na stacji kołejo 
wej Piotrków. Trybunalski. 

Pociągi odchodzące z Piotrkowa: 

Do Warszawy: 4 m. 42 pośpieszny, 


5 m. 43 osabowy, 14 m. I8 pośpieszny; 
17 m. 27 osobow: 
Do Łodzi: 2 m. 58 osobowy; 19 m. 50 
osobowy. 
Do Koluszek: 7 m, 42 osobowy; 15 m. 
45 osobowy. 
Do Częstochowy: 
15 m. 15 osobow: 
Do Katowi 
58 osobowy; 13 m. 05 oso! 
26 pośpieszny. 


5 m. 20 esobowy: 


3 m. 13 pośpieszny; 7 m. 
Wy; 16 m. 


kladów tego rodzaju, Na terenie Wałbrzycha 
znajduje się centralą owych roszarń, mocno 
związana z Łodzią, gdzie mieszczą stę jej wła- 
dze naczelne. 

Aby zobrazować obecny stan naszego prze- 
mysłu Injarskiego przyteczymy następujące 
charakterystyczne liczby: w roku 1945 len u- 
prawiano w całym kraju na powierzchni 4.5 
tys. ha, w 1946 r. — na 9 tys. ha, a w bieżą- 
cym 1947 r. — już ną 16 tys. ha. Według ze- 
kreśloneto planu. w nadchodzącym 1948 roku 
będziemy uprawiać len na 40 tys. ha. Roszarń 


Zmiany w rozkładzie jazdy 


Do Krakowa: 0 m. 10 osobowy. 

Do WrocłaWia: 23 m. 46 osobowy. 

Pociągi przychodzące do Piotrkowa: 

Z Warszawy: 3 m. 03 pośpieszny; 12 
m. 51 osobowy: 16 m. 16 pośpieszny, 
23 m. 31 osobowy, 

Z Łodzi: 7 m. 45 osobowy; 
asabawy. 

Z Koluszek: 15 m. 05 osobowy; 21 m. 
26 osobowy. 

Z Częstochowy: 7 m. 35 osobowy; 15 
m. 39 osobowy, 

Z Katowic: 4 m. 32 pośpieszny: 14 m. 
O8 pośpieszny; 17 m. 14 osobowy; 19 m. 
37 osobowy. s 

Z Krakowa:-2 m. 52 osobowy. 

Z Wroclawia: 5 m. 32 osobowy: 


23 m. 56 


Jakie obiekty podlegają uwłaszczeniu 


Ostatnim etapem stabilizacji stosunków ma. 


jątkowych na Ziemiach Odzyskanych jest 
przeprowadzane właśnie na tych terenach 
uwłaszczenie. 


Akcja uwłaszczenia nierolnirzogo dotyczy 
okoła 300 tys. obiektów o łącznej wartości 
7 miliardów złotych przedwojennych. 

Uwłaszczono zostanie całe mienie nierolni- 
cze, a więc wszystkie domy mieszkalne, wszyst 
kie zaklady rzemieślnicze, handlowe I przemy 
HANIOIYYAOWYOAWA CYRYL PORWANY KO KACA KYAWYAWAWATAA AL YODA 


Kronika Kamieńska 


We wsi Pytowice, gm. Kamieńsk" w 
nocy okolo godziny 2, nieznani sprawcy 
dokonali kradzieży świni wagi 100 kg 
na szkodę ob. Bartoszewskiego Adolfa 


+ 
4 PIN 


W miesiącu listopadzie br. funkcjona 
flusze MO w Kamieńsky sporządzili 3 
doniesienia karnosadministracyjne oraz 
jedna doniesienie karno-skarbowe za nie 
legalne *pędzenie samiogonu. y 


[ 


=|| Ogłoszenia drobne 


Kuman Józef zamieszkały w Piotrko- 
wie unieważnia zagubione dowody, le 
tymację slużbową firmy ;;Huta Kara 

Krakowiak Maria zamieszkała w 
Gorzkowiczkach gm. Gorzkowice unie- 
ważnia zagubioną kennkartę, 

Magiera Wawrzyniec zamieszkały 
Gorzkowiczki gmina Gorzkowice unie: 
ważnia zagubione dowody: Kennkartę; 
kartę RKU wydaną w Piotrkowie, kartę 
ujawnienia się. 

Urbanik Henryk zamieszkały Życho- 
więc gmina Gorzkowice unieważnia za- 
gubione dowody: kennkartę; kartę ro: 
werową; kartę RKU wydaną w Piotrko- 
wie. 

WADA TZYTYTY VARER. TA 
Ceny ogłoszeń 
W GŁOSIE PIOTRKOWSKIM 


za tekstem Nekr.  Dróbne 
do 70 mm 30 28  2ułza wy 
od 71—120 mm 45 40 raz Poszuk. 
od 121—200 mm 60 56 pracy 15 zł 
od 201—300 mm 75 ő za wyraz 
powyżej 300 mm 80 85 


Dzial 


słowe, niepodlegające upaństwowieniu na 
stawie ustawy z dnia 3 stycznia 1946 roků a 
także ohiekty, należące do zakładów fabrycze 
nych, a nie stanowiąca z punktu widzenia, go« 
spodarczego koniecznych składników ich go- 
spodarstwa 1 położone poza obrębem  zakła- 
du przemysłowego. Uwłaszczone zostaną rów- 
nież urządzenia nieczynnych przedsiębiorstw 
oraz ich części i zakłady ogrodnicze o powierz 
chni, nie przekraczającej 3 ha. 

Uwłąszczeniu nie podlegają natomiast lasy 
i grunty leśne, liczące ponad 25 ha. duże i 
średnie przedsiębiorstwa, uznane za tąkie, na 
podstawie ustawy z 3 stycznia 1946 r, 6 il 
nie zostaną w drodze specjalnej uchwąły Ra: 


(ŁYK LACON APNR KoEOWOOENWWOYEzwoN PR? F90 JUNI PrPOWORAGWNOODOO j 


zaopatrzeni jesteśmy 
bów fabryk WEDEL 


LAN POSUWA 13 PUSTA WA LAOUE DL OARAROSASY POGONA PORONIENIA INTES ENAA AIDEAN 


PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA 


HURTOWNIA SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWA 
PIOTRKOW TRYB., ul. Leonarda Nr 12 — tel, 14-04 


NA NADOHODZĄCE ŚWIĘTA 


spożywcze i przemysłowe, 


dy Ministrów przeznaczone do przekazania 
oraz mienie potrzebne dla celów administracji 
państwowej bądź samorządowej, lub dla ce. 
lów użyteczności publicznej, gospodarki pań- 
stwowej oraz na cele rozbudowy miast. 
Ustalenie mienia, podlegającego uwłaszcze- 
niu, mastępuje drogą wyłączenia z ogólnej ma- 
sy majątkowej obiektów na rzęcz administra. 
cji państwowej i samorządowej oraz rozbudo- 
wy miast Wyłączenia dokonują zespoły Woje 
wódzkich Komisji  Klasyfikacyjno-Szacunko- 
wych ma podstawie wniosków, zgłoszonych za 
pośrednictwem biura Głównej Komisji Klasy- 
kacyjno-Szacunkowej. które mieści w 
Warszawie przy ul. Wawelskiej 52. 


DOSTARCZA po cenach ściśle hurtowych 
towary spożywezo-przemysłowe dla konsumentów 
i mrzeszonego kupiectwa prywatnego. 


w bogaty asortyment wyro- 
i FUCHS, oraz inńe towary 


r OI DESEE E T PPOR A AE 


w 1945 roku mieliśmy tylko 4, natomłast 0- 
becnie posiadamy już 39 Z tych 39 zakładów 
— 36 jest czynnych. Ilość robotników, zatrud- 
nionych w tych roszarniąch sięga prawie 3.5 
tysiąca osób. Oczywiście liczba ta latem, ta 
znaczy podczas właściwego sezonu, wzrasta. 

Roszarnie istnieją na terenie całego krajt, 
jednak większość ich dotychczas była skupio« 
na, biorąc ogólnie, na lewym brzegu Wisły, 
W okresie 1948 — 51 r, według zamierzonego 
planu, ekspansja wytwórcza przeniesie się 
również na tereny, położone na prawym brze< * 
su Wisły, © ile chodzi o zakłady, istniejące 
na terenie Ziem Odzyskanych, to należy pođe 
kreślić, iż już w marcu 1946 roku 98 procent 
wszystkich, zgrupowanych tąm zakładów, z0- 
stało doprowadzone do porządku i oddane na 
użytek dla naszego przemysłu. I tu nadmieńs 
my, iż jest to właśnie dowodem ofiarnej i wy- 
dajnej pracy samych robotników, bo wskuteń 
wojny i rabunkowej gospodarki niemieckiej 
wiele z tych zakładów uległa zdemontowa» 
niu oraz zniszezenin. 

Przodującymi zakładami na tym odcinku 
przemysłu włókienniczego są roszarnie w Wi- 
taszycach, Starym Oleśnie oraz w Toruniu 
Mokre. Na Śląsku Opolskim przaduje Glos 
gówek. Wykonanie plánu jest przestrzegane 
należycie. Jednak w zakresie akcji wyściga 
pracy oraz współzawodnictwa. mima niewąt= 
pliwego entuzjazmu i zainteresowania ze 
strony samych robotników, wyczuwa się na 
razie pewien brak powiązania między sobą 
poszczególnych ośrodków. 

W ramach „rozkręcającej się" dopiero od 
niedawna akcji współrawodnictwa na czoło- 
we miejsca wybijają się: robotnica na pakus 
larce — Franciszka Kolbuch ze Swędzisła« 
wa oraz ob. Staś, majster przy roszeniu w 
Starym Oleśnie. 

Paw. 


ROWE 


Wypadek na torze 


W Gorzkowicach w czasie wytkakiwania 2 
hędącego w biequ paciągu osobowego wpadł 
pod nadjeżdżający z przeciwnej strony pociąg 
towarowy ob. Henryk Zięba, ponosząc śmierć 
ną miejscu. - (a). 


eau 


© ROBOTNICZA SPÓŁDZIELNIA 
WYTWÓRCZO-SZEWSKĄ 


»WYZWOLENIE« 


z odp. udz. w Piotrkowie 
CENTRALA pl. Czarneckiego 7, tele- 
iom 12-67. 

Sxlep z dodatkami szewskimi 

Sklep z obuwiem 

Pracownia kamasznicza | szewska 
FILIA I. Narutowicza 8 

Sklep z dod. srewskimi 

FILIA H. Stalina 83 

Sklep z dod. szewskimi 


Dia członków Związków Zawodowych 
w okresie do dnią 17 grudnia 1047 r. 
zmiżka 10 procent. 

Spółdzielcy otrrymują stałą zniżkę 
500 zł, ma parze zakupionego obuwia. 


Ay 


mm rw 


D — 018615 


E 
Wierch EE 


Pzotny wiatr 


Gonić! 


Z 


Gdzie mój melonik? 


Ładna historiat 
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Z życia Partii |Ze sportu 


UWAGA  SEKRETARZE KÓŁ LEWEJ- 

ŚROÓDMIEJSKIEJ, © 
Dziś o godz. 16-tej w  lokolu własnym n. e 

przy ul. Południowej 11 odbędzie się odprawa e © e 


sekretarzy wszystkich kół Lewej-Śródmiej- 


sk Pisarski nwukrotnie na deskach, Olejnik remisuje z Chychłą 


UWAGA SEKRETARZE KÓŁ KOL ć i 
ae Ø godz. NEREA n A Mecz bokserski o dmu- | DRAMATYCZNA I-ga RUNDA PISARSKIEGO (szej strony. Młody ten chopłóc żer 
ul. Gdańskiej 75 odbędzie się zebranie sekre żynowe mistrzostwo Pol. Mowa runda nie zapońóedki oczywiście PR aa. | wasze A 0 E 
R T G p 3 pa i roi y ìedzie-} czegoś ciekawego. Pisarski jakkolwiek rozpo- ięcz 
targy Kół kolejarzy całego wezła łódzkiego i a r r Boli Wies BANIA SME dode Aoki dd, ęaojie= kj r RZA 
Centrali Dyrekc, } < dzy gdańską „Gedanią” | nonszalancji w stosunku do swojego przeciw+ zel Meana potrafił je utrzymać p 
3 a ŁKS-em, zakończył się| nika, to jednak rundę rozstrzygnął na swoją | wszystkie trzy starcia. — o. 

Uwaga! Sekretarze. kół dzielnicy Staro- wysokim > zwycięstwem |korzyść. W drugim starciu następtje moment | W trzeciej rundzie Klein już e bi 
miejskiej! We wtorek, dnia 9.12. 47 r. o godz, ŁKS-u — 13:3, tragiczny dia bylego wicemistrza: Europy. Je- |nie cello Kontrawać, WyczĄOY SPRA 
17-tej odbędzie się odprzwa sekretarzy jowska. — | den z tych znanych, krótkich haków Rajskiego | ki. x ~ „» 

yszystkich Kół T A r Porman] | w chwili, gdy Pisarski znajdował się na linach, | Wystep Popielatego nie przyniósł mit powa 
wszystkich kół i Komitetów Fabrycznych w Ring—Kaliniak (Poznań). 8 i j } sobie dać rády 2 gh 

è / ląduje na szczęce łodzianina. Pod Pisarskim | dzenia. Łodzianin nie mógł sobie dać rady 7 œ 
lokalu własnym przy ul. Nowomiejskiej 6. na punkty — Rosiński a, Pod | D iim. który wszystkie ster 

Siawionniciwo obowiązkowe. Garsel, spor | mane tena ai t aai aona el poi reatzygaać ża ore Kora 

: z Poznań) i Markowski — rez Hus = 4 
ZEBRANIE. KOŁA LEKTORÓW. Sy ZWURORE wśród której jest większość zŚBrzysiężonych STASIAK I AA ky A 

Wydział Propagandy Łódzkiego Komitetu s ior. | Kibiców ŁKS, zamiera, P. Kaliniak, sędzia rin| Z pozostałych zawodników 3 al 
zawiadamia, że dziś o godz. 17-tej w świe- Wyniki walk (na pier- | gowy rozpoczyna liczenie. Na 4, Pisarski z trud | nieco Stasiak i Zylis. Jakkolwiek obaj swo wa 
tlicy KE odbędzie się Kolejne zebranie koła wszym. miejscu zawodni- | męcją podnosi się, ale gardę ma opuszczoną í | ki wygrali, to jednak wykazali pewne obniże. 


k ó łódzcy): ŁKS-Gedania. í i i [nie fi Zwłaszcza Żylis obnażył jeszcze raż 
Lektorów. Referat na temat „Pozycja spół- 2 ST, błędne spojrzenie. Momentu. tego: nie potrafi | nie formy, Zwia: zydie ot 
dzielczości w Polsce" wygłosi tow. Szubert. | niak (Poznań), jednak wykorzystać Rajski. Dopada do Pisar- |Swe pi Spar AR (rż: apar eei 
ç Kamiński żył Kl 2:0 | skiego zbyt późno, ale i tak jeden z przypad- | przez naturę Wsz | wal n 
ZEBRANIA KÓŁ PPR. m Słódiak. TLA | Zen, Fe kowych. jego ciosów zmusza znów Pisarskiego | stać się jednym z najgroźniejszych nąszych 
„W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania | pisos ZWYe i pg z zę x 4:2 |do zapoznania się z deskami. Tym razem ło- | półciężkich, w ringu traci często głowę. t etajè 
kół w następujących fabrykach i instytucjach: Dary kij ak «year 42 | dzianin odpoczywa na klęczkach do 7. Gdyby |się dziwnie bezradny wobec słabych dysk 
RUDA 'PARIANICEA. Olejnik zremisował 2 Chychłą zg | nie gong. nie wiadomo czym by się ta runda | przeciwników. f PST 
© godz. 13-tej przędzalnia PZPB w Ru-|  Pisarski zwyciężył Rajskiego g3 | skóńczyła. Pozostały bn (9 of rn Apa wskieś 
dzie Pabianickiej, Oddział I, zmiana I. O |  Żylis zwyciężył Doleckiego 11:3 go. z Mustałem I Niewadzia, Szałkowskim. 4 
godz. 16-tej f. „Hausmann“. © godz. 17-tej|  Niewadził znokautował w 2 starciu „I IMPONUJĄGY FINISZ ŁODZIANINA — | Jeśli chodzi o pierwszą nie różnił się óra 
Szałkowskiego Krótka przerwa wystarczyła aby Pisarski | przeciętnych walk, oglądanych często ba na 
15 Kom. MO. gi 138 n 
O godz. 16-tej wydział elektryczny PZPB przyszedł do siebie. Z chwilą gdy odezwał się | szych ringach. Musiat ale tyt zawodkikiecd 
4 pi parigel n Pi w- | gong rozpoczynający trzecie starcie, Pisarski | zbyt zaawansowanym techhicznie, Jedynym ji 
pyt Atr a „zmiana U, | Fi=y=m jk jak burza poszedł do przodu i rozpoczął impo- | go atutem był cios z prawej, a wielką Mad. 
— zmiana H, f. „Jarysch*, à Ł ek; = 3 ; 4 H 
GA ry: f i czętych drużynowych | pujacY finisz, Teraz Rajski już nie istniał |nieczysta walka. W ogólnym przekroju Boi 


Przez cały czas, jedynie jak mógł bronił się |kowski wypadł lepiej i ma zwycięstwo zupeł 
O. godz. 13.30 PZPW Nr 6 — zmiana T, W boksie byla „Geda. | przed lawiną ciosów misirża i. w fezultacie | nie zasłużył. y 
PZPB Nr 7 — zmiana KŁ PZPIG Nr 8 — nie”)Pomimo, że mej "21KS przegrał, Sensację jednak zgotował nam| JESZCZE JEDEN NOKAUT NIEWADZIŁA | 
zmianą 1. O godz. 16-tej robotnicy dniówkowi nie małą. OWE: Niewadził nie miał niestety przectwiiiką, 
PZPJG Nr 8. O godz, 15-tej CZPS. REWANŻ OLEJNIKA który zmusił by go_do pokazania wej ssp) 


7 7 iedzi Szałkowski wyższy o głowę był śmiesznie 
GÓRNA-PRAWA. £ Zapowiedziany re- ż t 
7 5 s anż Olejnika z Chy-|poradny, Chwilami zdawało się, że walczy z 
© godz. 13.30 PZPB Nr 6 „B“ — koło 9. dziany przyjazd Ge- 5 trek ósi |cieniem, większość bowiem jego ciosów 'wy< 
P" —k 5 n 14- s danii” wywołał w chłą nie przyniósł dż jnycć o 
p Ta TAE E a pysia światku sportowym, nam już tylu emocji. |prowadzanych z takim rozmachem, że sam po 


odzi wielce zat Í Chychła t razem | nich padat na deski — nie trafiały celu. W 
misa wg dp f 3 A nas zawiódł. w |drugim starciu ciosem z lewej łodzianin za» 
dzień przed meczem iz d kończył wąlkę ma śwoją korzyść Z. Kh 


15.30 robotnicy transportowi Fabryki im. 
Strzelczyka. 


ŚRODMIEJSKA. i 

O godz, 15.30 f. „Kublik“, O godz. I4-tej Na ringach Polski 
T. „Sylwia”. O godz. 17-tej CZPWI Dyr. skiego Z Klejnem, æ "4 j : : E 
Włókien Łykowych. © godz. 16-tej Centr. ETHE paon Te ra : > epa Eh! z wsze: ką roz gra ui 
ża iR SJ i PREMIS ri az, odd e | stans, Źwatcią miał le | Poleki notujemy; 


W Gdyni: MKS — Zjednoczone 10:6 
W Szczecinie: Odra = Stella 10:6 


asa — mahela 154 


ŁKS — Gedania: 163, 


© godz, 14-tej przędzalnia, zmiana I, od-| meczu Gdańsk — Łódź, Inne walki już gie 
padkowa i tkalnia” zmiana IE PZPR Nr 2, | yzpudzały takiego zainteresowania, tymczasem 
12 Kom. MO. O godz. 1530 Urad. Woje- |jęgna 2, nich na krótko zaparta dech widowni 
wódzki — Wydział Ogólny, Fabryka Nr 39 — Ria, ło to podtześ walki lego z Raj- 
oddział 4. O godz. 16-tej f. „Lemke i Heike'; m n 


1. „Silwars i Paget", 4 r 124 
zwycięstwa nad samymi Kolczyńskim a później: 
BAŁUTY, nad Szymankiewiczem, w spotkaniu tym był, DRUGA MŁODOŚĆ KAMIŃSKIEGO Łódzka ki. A 
O godz. 15-tej f. „Mewa“, © godz. 16-tej| jak to mówią, stuprocentowym faworytet Kamiński w spotkaniu z Kleltem dowiódł 
pracownicy ruchu i biura PZIG Nr 8. © godz. | Nikt z widzów zapełniających szczelnie halę | jeszcze raz, że przeżywa swą drugą młodość. Widzew — Concordia 6:1 (8:4) 
17-tej odprawa referentek przy Wydziale Ko- | Widzewskiej Manufaktury ani przez ułamek| „Ciapek” znajduje śię obecnie w. doskonałej ŁKS IB — Boruta Ś:2 (2:1) 


Pisarski opromieniony "sławą ufedawnego 


biecym sekundy nie spodziewał sią zapewne, aby, wy» | kondycji fizycznej £ wzbogacił bardzo tepertu- | PIC — ŻZK 2:0 (1:0) 
ges ñik tej walki ważył się niemal dó ostatniego | at wderzeń, Klef ; d stawi „|  Zjędnoczope — Lechia 2:2 
BZ ciosu. A tak jednak było Siwa nad Sowtiskim gółazał się z jak sher | TOR (tomiszów = TUR (E54) 52. 


5 minut po meczu i yi 
. LJ 

ck waga pływac 

. 4 A 

„13:3 to wynik prawdziwy” sez tęcecy: 


mówi prezes P, Z.B. p. Bielewicz apende Elonków SUE 


Obecność członków obowiązkowa. 
Na meczu ŁKS — „Gedania” był iajn można się zupełnie pogodzić. 


prezes Polsklego Związku Bokserskiego p. Bie-| — O ile Olejnik weżmie się za trening Sport na taśmie filmowej 


ewicz. mówi nam dalej prezes PZB, — a co ważniej. 
— Olejnik — mówił po meczu p. Bielewicz, | sze, zmieni tryb życia, może wyrównać swe po | „ Wojewódzki ośrodek WiF, przy Woj. Urzę 


— walczył z Chychłą o wiele lepiej, aniżeli po- | rachunki z Chychłą. dzie WF, PW, w Łodzi, wyświetli w dniu 
D przednim razem. Kilka jednak ciosów, kłóre| — Ogólny wynik meczu uważam za słuszny | 1012 br. o godz. 19.ej w świetlicy ma boisku 
|. tak podobały się widowni, nie mogły zadecy-| — konkluduje nasz rozmówca. — Szczęśliwie |yMetalowca" (róg ul. Pogonowskiego i Eurić 


Z BR. POMOCY STUD, P, Ł. dować o wyniku wałki. Z wyńikiem remiso- wygrał swą walkę Pisarski,  - (Kr.) Skłodowskiej) film z dziedziny wychowania 


Dziś dnia 9412 r.b o godzinie 19-ef| 
odbędzie się zebranie sekcji matematyczno= 
przyrodniczej. 

Obecność członków obowiązkowa. 


lania e F fizycznego a sportu aa, rasta mar 
ratnia Pomoc Studentów Politechniki ciarstwo) dla uczestników kursów organizoi 
Łódzkiej przyjmie dwie kancelistki z umie- | Wczoraj na stadionie ŁKS-u ch przez Wojewódzki Ośrodek WF.. Wstęp 


ny: 
1 


10 zł. 


jętnością pisania ną maszynie. Zgłoszenia o- a = s 

sobiste w sekretariacie, Łódź, ul. Piotrkow- Į ze po ona || 0 eis wW LJ 
ska 24 codziennie w godz. 13—14; Warunki do p Nowy przydział 
omówienia. Wczoraj na stadionie ŁKS-u odbył się cies, na swojej pozycji — przyp. red), a hokeiści 


WZNOWIENIE ZAJĘĆ W STUDIUM DZIEN- | KAWY mecz piłkarski pomiędzy piłkarzami a |z /Głowackim, popularnym „Kanadą” w bram- urządzeń sportowych 
NIEARSKO FUBLIGYSTYCZNEM hokólstemi tego klubu. Zawodom przypatry- | Zwycięstwo 3:1 odnieśli lepiej czującysię | Wojewódzki Urząd WF i PW w Łodzi, po- 
Studium  Dziennikarsko-Publicystyczne w Ło | wało się wiele młodzieży, z której wielu tym |22 murawie boiska piłkarze. Bramki zdobyli | daje do wiadomości zainteresowanym Okrę- 
dzi rozpoczyna trzęci rok swej działalności | razem nie potrzebowało przechodzić przez par | gia nich: Łuć II, Karolek í Sidor. Honorowa | gowym Związkom Sportowym, Klubom i Sto- 
pod patronatem Związku Zawodowego Dzien |kany gdyż wejści bramkę dla hokeistów strzelił Styczyński. Na | warzyszcniom, że z dniem 1 stycznia 1948 r, 
o y, gdyż wejście było bezpłatne. r: pełen. f b 
nikarzy R.P, jak 4 pik wyróżnienie zasługi! lowacki pomimo | dokonany będzie nowy przydział użytkowanie 
Zapisy przyjmuje się w lokalu Spółdz. Wyd. | , Hokciś í piłkarze wystąpili w swych |trzech utraconych bramek. | pływalni, dużej sali, małej. gali i sali boksu 
Czytelnik” ul. Piotrkowska Nr 96, JI p. po- | najsilniejszych erze gni zna Job eoz iwal 2 razy 30 minut. Sędziował | Polskiej YMCA w ramach wydzielonych do 
kój 210 od wtorku da. 2, grudnia br. w godz. | ranem na. obronie (żaden z piłkarzy nie grat ob, Krachulec dyspozycji Woj. Urzędu WF i PW przed 


YMCA, godzin przeznaczonych dla WF i spor- 
DNI PRZECIWGRUŻLICZE Przed promocją nowych oficerów W. i poran p 


Z e EN e tu pozaszkolnego. 
W dniach od 14—24.12 47 r. na terenie ca- W związku z mającą się odbyć w dniu 14 = > Zgłoszenia na piśmie należy składać do 
łego Państwa Polskiego pod wysokim protek- | grudnia promocją nowej partii oficerów — Woj. Urzędu WF. i PW ul. Curie Skłodows- 


toratem Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej, | wychowanków Oficerskiej Szkoły SA - kiej 28, do dnia 20 grudnia br. 
i a b lu. wczoraj: odbyła się w g 
wzi OA oe taj koty kostaraich kobieta u SMIERĆ W RESTAURACJI woj. Urząd WE i PW przyjmuje również 
Łódzki Komitet ykońawi Dni Prze- ganizacyjnego tej uroczystości, złożonego z W restauracji ob. Kazimierza Kostrzewskie- | zgłoszenia na godziny pływalni w Miejskim 
twgruźliczych* uprzejmie mog GC OE zi. | Przedstawicieli wojska i społeczeństwa. go przy „uł, Łagiewni:kiej 33 zmarł nagle | Zakładzie Kąpielowym przy ul. Kilińskięgo 
ciwgruźliczych. uprzejmie prosi o przybycie| Na konferencji tej ustalono, że uroczy: | Franciszek Frontczak, lat 49 zam. przy ul. Ma- | 132, f 
na zebranie Komisji Propagandowej, które stość odbędzie się w dniu 14 bm. na Stadio- | Tynarska 8. Wezwany lexarz Stwierdził zgon. 
odbędzie się w dn. 412, 47 r. o godz. 14-ej | nie WKS. przyczym wezmą w niej udział | Przyczyny Śmierci nie ustalono, Dochodzenie GRARY 
w lokalu Wydz. Zdrowia przy ul. Piotrkow= |w charakterze widzów członkowie organiza- | prawadzi t kom, M. ©. : > > x 
skiej 113, T- pietro. i j cji politycznych, młodzież szkolna, harcer. SESZCZE EN DOBIY BYNEE: aE A A RCIE 
Zapraszając Obywatela, liczymy się z tym, | stwo i tp. rers R sa Wiesława — Dyrextora WPB Stolarni 
ie Seerne jeża SERER e AA = Z domu rodziców przy ul. Legionów 25 Mechanicznej w Łodzi składają życzenia i 
R kA daniny: Asa AZ uciekł Wojciech Zieliński, lat 15, zabierając | przekazują na rzecz Sierot po poległych z ręki 
R gt i itu j į nanto- p — 
dzenia akcii vronazandowej. Eks ił oai: x SRA POS TOE 


Po promocji odbędzie się defilada 
jednostek stacjonujących w Łodzi. 


Pracownicy 


